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Wydanie A 

Setki tysięcy ludzi 
przykutych do łóżek w Europie 

LONDYN (PAP). Epidemia grypy „azjatyckiej" za tama 

Rok XIII Łódź, piątek 27 września 1957 roku Nr 230 (3376\ --- „ .................................................................. _ ............................... _. ............................................ „ 

WstrzQsaiace relacje uratowanych 

w Europie coraz s:zersze kręgi, kładąc do łóżek setkJ osób. Do­
tychCZM grypa ma dość łagodny przebieg i notuje się stosun• 
kowo mało ofiar ~miertelnych. Nfomniej jednak paraliżuje ona 
normalny tok życia w wielu miastach, a zwłaszcza paraliżuje 
naukę w 57.kolach atakując przeważnje dzieci. 

Z soboty 
____________________ _. ............ W Wielkiej Brytanii, jak po- „azjatką" nieustannie wzrasta, 

daje Reuter, o.s.tatin.io w wielu I przy czym miastem najpowai.nlej 
mia~tach grypa z.aatakowala po- dollmlętvm chorobą jest Rzym, 

na niedzielę 
śpimy dłużej Dramatyczna walka o życie nad połOW" mlodocianych W clą11u ostatnich 24 godzin za-

. . . " _,__ notowano w stolicy Włoch zgon 

o godzinę na pokładzie tonącego statku „Pamir" 
Spośród 86 osób tyllio 6 ocalało 

lTll~ncow. . .Nauka w s~ 6 osób w wynlłm „azjatki", w tym 
lach JESt sparaliżowana. W .Ed!fl trojga dzieci. Władze zarządzily 
burgu zachorowało 66 tys. dz.ie- w związku z epidemią przesunięcie 
ci i ponad 200 nauczycieli. W rozpoczęcia zatęć w szkołach pow· 
Halle znalazło się w łóżkach szechnvch I średnich na ostatni ty 
pon.ad 20 tys. dziatwy szkolnej. <h.ień natdzlernika. Podobne zanil 

w A;us~ra grypa zaatakowa~a ::::.nie zostało wydane w Medio\&• 
WARSZAWA (PAP). Zgodnie 

·• z za.rządzeniem prezesa Ra.dy 
MLmstrów, z dniem 29 wrześ-

t nia br. wPr<>wadzo1liy zostaje 
na obszarze całej Polski napó- BONN (PAP). Sensacyjne m~ ldunkl agencji zaehocmfoh, " 
wrót czas zinmwo-środkowoeuro uraitowaniu 40 rozbiitków z „Pa mill'a", okamały się nieprawdzl­
pejsld, za.mia.st dotychczas ob<>- we. Spośród 86 osób załogi zdo lano dotyehmas odnaleźć tylko 
wiązującego czasu letniego - sześć. Mimo, iż poszukiwania trwają nadal, nadzieje na. od-

G<ly &ta,tek jesmze 'batrdziej 
się przechylil i mas.zty 7Jlla.lazły 
się w wodzie, wys.lano sygnał 

~goln~e ostro. Ty;rol,. .Styrię w wojsku na „azlalkę" zacho-
1 Karyntię. ~ ruewaellieJ 033- rowało 37 tysięcy żołnierzy. W 
dz.ie w pob~u I~brucka ~- Rzymie oblicza się, te w wyniku 
chorowało niemal Jediru:>cześrue epidemii stracono dotychczas oko­
ponad 270 osób. W Wiedniu za- ło 600 tysięcy dni roboczych. 
notowano dotychczas około ty- W m ni 

S. O, S. ' 
siąca zachorowań ~rodę senatorowie ko n • 

Austriackie. wiadze szkolne ;!~~z~ą~us~~l!~1;!i~~i~. J~~~~~I:~ wschodnioeuropejskiego. nalezienie dalszych czlon,ków załogi są bardrzo słabe. 

i•)flowy polegać będzie na oofnię wschodnio _ atlaintyak.iej mary- opowiadań ocal0<11ych mairyina­
' •iit clu w nooy z 28 na 29 września narki amerykańskiej w Looidy- rzy. Oto fragm.en.ty spraw<mia­

" _ , >skazówek zega.ra z godziny 2 nie otrzymało w czwartek z po n.iia: 

Zmiana oza.su letniego na zi- LONDYN (PAP). Dowództwo/ nach tego statku na podstawie 
Lud2lie 1l!'lzymający się górnej 

Jt,rawędzi. statku, którego po­
kład zajął prawie pionową po­
zycję, zm.u.sa.eni zostali skoczyć 
do wody. 

roz.pows;;-echnily 160 tys. ulo~k, się opubJi.kowanla oficjalnych da· 
za,poznaJących z prZJeb1eg11em nych na temat przebiegu epidemii 
choroby i jej leczeniem. orai wv!aśnlenia, Jakle kroki po· 

.& iwdzilllę 1. kładu amery.kiański.ego tram.spor „W sobotę, 21 września o go- Pr:z:ez chwilę statek stal spo­
kojnie. Później zaczął wolno to­
nąć, pociągając za sobą w głę­
binę ludizi, którzy trzymali się 
kurczowo olinowania. 

detmowane są przez władze san!lar 
BELGRAD (PAP). - We w~zyst· ne dla zapobieżenia Jej rozszerza• 

kich miastach MacedonU zawiesia- nlu siQ 
no na 10 dni zatęcla szkolne w ' l Oza.s zimowy ol>Mvlązywać towaa. „Getger" wiozącego 6 dzinie 8 rano ,,Pam.fa"' otrzymał 

iflędzie do 30 marea. przyszłego rozbitków z „Paro.im" pieirwsze pierwszą wiadomość o zbliż.ają-
i foku. s.prawozda.nie o ostatnich godzi cym się huraganie, przy czym 

związku ze wzrostem epidemii 17ry 
py. Inspekcja sanitarna uważa, że M • 
należy również zamknąć kina. ł n. 
Najwięcej wypadków zachoro­

wań: 4 tys, w ciągu 7 dni zanoto· 
Lloyd 

rozbroieniu 
• y pa:zy,puszc.zano, że za dwie godzi 
~ ny dotrze on do strety, w kitó-
d?.. o demokrac'1i radzieckie"1 rej znajdował się „Parnic". Za· Statek zatooąl o godz. 11.15 W 
~ "~~ łodze polecono poczynii.ć odpo- sobotę 21 września, 

wano w Skoplje. O 
RZYM (PAP). - Nasilenie grypy 

a.zjatyckieJ zwanej tu po prostu 
'•I ~:l O ,,komuniźmie narodowym" wiednie przygotowania, Dziesięciometrowe is.pienione 
, r11 • W godzinę pómiej wiatr :prlZY fale utirudniały oddychanie. '.r' I • • brał na sile, deszoziu jednak •. nteresu1ące· umag1 nie było. ROOJka,zano zwinąć ża- Dwie lodzie ciężko uszkodzo-gl ne, jedna nieuszkodzona, do 

e. której dootalo się 25 osól:> z wo 
Ponowny wybór 
O. Hammarskioelda , Wiatr jest tak &ilny, f.e mary- dy. POZJ06tali przy życiu pod-

.I ł
1 

lu·1gi longo na posiedzeniu KC KP Wioch narze nie są w stanie zw.Lnąć pływają także do uszkodzonych 
żag,Ji na przednim maszcie. Za- lodzi, 1-edwo utrzymujących się 

. . b ' . j . gle zrniótl wiatr. Pozostałe ż.a- na wodzie. NOWY JORK (PAP). - Rada Bez RZYM ('PAP). W środę rozpo- nie ooiąg:ruęte W ieząoę p.ię- gle odcięto. pteczeóstwa ONZ :r:aJ.eci!a jedno-
częło się Plenum KC Wlookliej \ ciolatce. Następnie stwierdtił Wskutek nacisku wdatru is.ta- Ludzie przebywali w wodzie myślnie ponowny wybór Daga Ham 
'Part.il Komunistyczmej. T-ema- O!Il, że demokracja radziecka u- 24 odzin · . k marskjoelda na stanowisko sekre-
tem obrad jest: sprawozda,nie m<?żliwia wszystkim obywa te- tek przechyli! się najpierw o 30 pl;:-zez gd · Y ;nie mPi.a.1ćąc __ _zob tarza qeneralnego Na.rodów Zjedno 

1 . t , i...,,~.~ , edni sto,nmi, potem o 35 stonn.i, wre- p i wody o p!i.cia. ę v.><J c•onych. zastępcy sekretarza generalnego om rzeazyw1& Y l """*'osr ,.,.~ .-- ł , _ _._, 1 b sk ł ~ 
~"·~.~~·' · • szcie o 40 stonmi. = 0 w svu= u wy oczy o, Da11 Hammarskjoeld został wy-partiii, LuLgi Long.o z wd;zyty udział w zarz~..;u zarown.o ..,... · · · · ._ ł 

'· ł d ._,_ · ki Potkłady są zalane wodą i lu- ~o lZ. mne J>?W&w.~ymywa Y brany sekretarzem generalnym w dele.gacji partyjnej w Związt1..u zak a em pracy J<m1. l w ero- dz.ie zmusz.e,ni są trzymać się Je. W c:1ągu dwoch p1erwsz~ch roku 1953 1 kadencja jego U]>lywa 
Radzieckim i z rozwoju st=un waniu innymi dizied.zi:narrui życia krawędzi statku Gdy statek nocy tnlJało nas kilka sta.tkow, w kwietniu 1'1158 roku. .Jednakże 
ków z irui.ymi partiami komuni społecznego. przechylil się 

0 
js stop!D.d., ka;pi- ali;„wti.cher za.głuą.zal wołanie lu- Już obecnie manda~ tego zost'.lt 

stycznymi i roho.tniczymi oraz w końcowej części refera,tu tan. ka,z;al wszystkim założyć dzi • przi;dlużony. Decvzia Rad.V Bezp1e 
dzialalno·ść partii i przygotowa- mówca oświadczył: w kirajach pasy ratunkowe. NO\!/Y JORK (PAIP) o•~ty c~enstwza wvdma11
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nia do kampanii wyboi!'czej. demokracji ludowe]' prowadzi · ,....„ p1zez groma zen e q ne, a e o 
P ierwszy dzioeń obrad KC po- . Wszy.siblcie statki, ru, którY\!.h amerykafu!ikri.e, które posz,uki- bee Jedn1>myślnej uchwały Rady, 

świ.ęcO!Ily byl referatowi Longo. się sy~~a·tyczną walkę ~. tzw; można było dotrzeć, we71Wano wały rozb.i..tków ze statku nie- jest to tuż tylko czysta formalność. 
Lo!n.go przytoczył dane :ziebra- ,,]r.o~m.=em narodowym. ' kto na pomoc. Ka.pi-tan kialzal wydać miedcieg>o „Pamfil"', mndechaly Daq Hammarskloeld Jest obywa­

ne w czas ie ro?..mów z przywód- ry .JBSlt narzęó~~· maJącym racje papie.ro.sów i alkoholu. Je/w czwartek da1s.zych ))<XSZUJkń- telem szwedzkim 1 liczy obecnie 
ca!Tlli. radzieckimi oraz podczas słuzyć a~-exykań.skil.emu .De:par- &teśmy w stanie $1>Uścić na wo- wań. Samoloty amerykańskie 52 l•ta. Jeqo roczne poborv na 
zwiedzania w.kładów pracy i tamentOIWl Sta~ <!-0 zlikwido- ' dę ty.lko malą tratwę gumową. będą jesiZC:Ze pa.trolowaly nad stanowisku sekr!!tarza generalnego 

warua obozu SOCJalizmu, do prze . . . . . b d . · _ wynoszą 40 tysięcy dolarów, a o· goopcdarstw ZSLR.R, rz: których . ta . . jedn kr . Nie moz,na spuśc~ć zadnyoh I o szarem. g z.ie zatonął „Pa I prócz te!ro otrzymuje on 15 tyslę-
wynika, ż·e t ,empo rozwoju tec:h c~w~ :WJ.arna e~o a.iy so~ łodzi ra<tuin:kowych, które ro- mir" aż do opuszczenia' te.go te- cy dolarów roczni.e na kosztv re-
n i.kii w ZSRR jest najw:i.ęklsze CJ•ali:s'tyoon~,go. drngie~u:._ Jedne~ st.aly później ze!'Wane przez !a- rea:iu pr.2'J'>...Z okręty amerykań- P.rezentacjl, Od poborów lvch nie 
na świecie. P'.'r:-11 komuru..styczneJ · clru le. ski.e. płaci on żadnych podatków. g1eJ. 

Longo wyraził przekonanie, 
ż,e zapowaedziane przez ZSRR 
prześcignięcie USA pod wzglę­
dem produkcji niektórych a.rty­
kulów rolnych w przeliczeruu 
na jednego mieszkańca - zosta 

Ze .~portu 

Brązowy medal 
zdobyli w Paryżu 
polscy szabliści 

W pierwszym meczu finałowym 
polska drużyna sz&bLlstów doz.na•ła 
dotk,li,wei parniki, prz<'lgrywając ze 
Związkiem Radzieckim 7:9. 

W druqim meczu finałowym Fr-an 
cja występując w oslatbiC>11ym s-kla 
dz ie, pri,egrała z Węgrami 4:12. 

Ta'k więc drugie spotkanie f'na­
lowe P0<lska rozegrała z Węgrami. 
Jak było do przewidz·enia, zwycię­
ży<li Węgrzy 10:6. 
Tytuł drużynowego mi•strza świ·a­

ta w szia,bli w:lo·byli reprezentanci 
Wegi,er, którzy w decvdującym spot 
kan i~1 ro7lgromiti ZSRR 9: 1. 

W wake o brązowy medal pols­
cy szabliści spotkaJi się z repre:oen 
tacją Francji. Mec.z zakończył się 
.sukcesem Polaków 9:4, 

Tak więc złoty meda'l zdobyła 
reprezentacja WęghH, srebrny -
ZSRR a brązowy - Polska. Fr-an­
cia zajęła czwarte miejsc<". 
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BONN. - Za.dwdni•o-lll.iemicc 
ka Agencja DPA podaje, że Ko­
misja Unii Chrzieścijańsko-Spo­
łecznej (CSU) za.pro.ponował,a w 
czasie raz.mów z Aden3.uere1m sv.re 
go kandydata Scha,zffeca na mi­
n islra finansów w N:•emieckiej 
Republice Fe<ieralne·j. 

RZYM. - Rząd r2pubJi.ki S·1n 
· Marino zwrócił się o.fi ej alnie c!o 

Organizacji Narodów Zj..,dno,czo­
nych z prośbą o przys·la111ie sp~­
cjaone•i delegacji. po:i której kon 
trolą odbyłyby się w dniu 6 li­
stopada br. wybory do wie·lkiej 
rady - ti. parlamentu nepublik ·. 

Fakt, te obowfa,zkli.em każdej Qd • ł h • l" 
partii mmurus.tyc~Ttej jest wyty znaczenie zas użonyc nauczycie l 
czenie wlaooej· drogi do socja-

t::u· ~~~u~i~e:Spó~~~:: Inwestycje szkolne - sprawą pilną 
~:em·~„.m~.~~::ie~caij~~i~Y~~ Ministerstwo Budownictwa musi pomóc! 
!rające ze specyfiki narodowej 

~:~ni~i~~~a~~~~~: o czym rad z o n o wniesienie doń jak największe- ' 
go wkładu sil .narodowych, nie-
słuszna i niezgodna z marksiz- na wczorajszei· ses1·i RN nie referatu zamieściliśmy we 
mem-leninfamem jest wszelka wczo't'ajszym numerze „Dzien 
=:fik/i;~~!.a_0~ ::i~~~~w: ~czorajsze.i sesji .zwyczaj-I nr 21. Wvźny Liceum Peda- nika Łódzkiego"). 
rozbida ruchu międzynarodowe neł Rady Na~odoweJ m. Ło- gogicznego nr 1 - Stanisław W obszernym koreferacie 
go, przectl.wstawiając tzw. ko- dz1 przewodn~zył poseł prof. Maj o!'rzymal Br~zowy K:z~ż Komisji Oświaty, !który wy­
munizm. na.rodowy - komuniz- dr J. SzczepanSlki. Zasługi. Del;-gaCJa mlodz1e~y głosił· jej przewodniczący, ra-
T::i~~· ~~=~~wymswym zało- Porządek obrad zmieniono wręcz;v:ła ude;i:orowany1'.1 ~\:la dny prolf. Jerzy Wróblewski 

• o tyle, źe do prlJedostatniego ty, a ich koledzy zlozyli im omówiono dwa zasadnicze 

Dulles gotów 
do rozmów 
z Syryjczykami 

NOWY JORK ~AP). „Sekre 
tarz stanu Dulles gO<tów jesit do 
ewentualnego spotkania z mi­
nistrem· spraw za·~anic=ych 
Syrii Salab Bifarrem, jeżeli ży­
czy on sobie takiego s1potk.a,nia" 
- oświadczył w czwa,rtek rze­
cznik Departamentu Stanu. 

wystrz.el€l!liu uleg-la odchyleniu 
na wschód od norma•lnego kurs11 
i stanęła w plomien~ach. 

TOKIO. - Na konferencję 
2lorqa.nizowaną przez Mię· 
dzvnarodowe Towarzystwo lia­
dań nad Raki·em przybędą deJ2.ga 
ci z krajów Azji i strefy Pacyf!· 
ku. Udział wezmą m. in. uczeni 
z USA, ZSRR; Francji , NRF, ln­
di.i. Otwarcie konferencji nastą­
pi 24 oażdziernika w Tok,io. 

punktu włąc:wno też informa- serdeczne gratulacje. problemy: -nauczanie i wycho 
cję komi.sji budownictwa RN Prot. dr J. Szczei•ański za- wanie młodzieży szkolnej, o­
o prz·ebiegu realizacji p1'anu komunikował, że wobec licz- raz inwestycje szkolne. W ko 
budowy izb mieszkalnych w nych absencji, jakie dały się referacie, wiele miejsca po­
naszym mieście. zauważyć na ostatnich sesjach święcono takim sprawom jak 

rad, Rada Seniorów podjęła powszechność nauczania na 
uchwałę 1.aostrzającą dyscy- pO!ziomie szkoły oo<lstawowe.i 
plinę obecności radnych na se jako minimum wykształce11ia 
sjach rady. w naszym społeczeństwie, jak 

Głóv.rny referat o wycho- poziom osób uczących się w 
waniu młodzieży i sytuacji w szkołac'h podstawowych dla 
szkolnictwie w naszym mie- dorosłych oraz zjawisko bar­
ście wygłosił ~łonek Frezy- dzo slal:>ego na.JJłvwu młodzie 
dium IR.N - naczelnik Wy- ży do szkół ogólnokształcą­
działu Oświaty - Szymczy-1 cych. 
kiew1cz. (Szczegółowe omówie (Dalszy ciąg na str. 2) 

LONDYN (PAP). - An!Jll& zaiJI. 
teresowana Jest w f.awardu u.kia• 
du rozbrojeniowego bardzie( nlł 
jakikolwiek Inny kraj - oświad· 
czyi brytyjski minister spraw za· 
granicznych w czwartek po przy• 
byciu z Nowego Jorku, gdzie brał 
udział w debacl<i Zgromadzenia O· 
gólncgo ONZ. Stwierdził on na• 
stępnie: „Mieszkamy na niewiel• 
kieł 1 latwej do zaatakowania wy· 
spie. ,Jednocześnie wydajemy du· 
żo pieniędzy na cele obronne. Są· 
dzę, te w drodze perswazji ł 
zmnlelszania rozbieżności możemy 
doprowadzić do zwycięstwa zdro­
wego rozsąd·ku''. 

Lloyd podkreślił, te „ctęłclowy n· 
kład w sprawie rozbrofenla jest na 
dal możliwy", I za.powiedzlal, U 
W. Brytania wystąpi w ONZ z 
własną rezolucją rozbrojeniową. 

5 samolotów 
rozbiło się 
na manewrach NATO 

PARYZ (PAP). Dziesięciu lot 
ni.ków zginęło w dwóch kata• 
strofach o:;.amolotowych, k1óre 
wydarzyły się we wtorek w no­
cy u wyl:>rz.eży Norweg!i,j.. 

Dwa odrzutowce amerykań­
skie typu „Sky:ray" zderzyły się 
ze sobą tuż przed lądowaniem 
na lotniskowcu „Saratoga" i 
zm.i,kły w morzu. 
Niedługo później :zxierzyly się 

ze sobą dwa inne samoloty z 
lotniskowca „Essex". 
Łącznie z katastrofą samolotu 

brytyjskiego we wtorek, rozbi· 
ło się więc w toku obecnych 
manew:rów NATO pięć samolo­
tów, 

Louis Armstrong 
uda srę do ZSRR 

NOWY JORK (PAP). SlaWi11Y 
śpiewak i muzyk jazzowy Louis 
Armstr<Jin.g oświadczył, iż zga­
dza &ię na propon<>wmiy mu 
przez rząd amerykański wyjazd 
do Związku Radzieclciego. Jak 
wiadomo, upr?..ednio muzyk nie 
zgadJ7.ał się na w yjazd protestu­
jąc w ten spo1Sób p,rzeC!iwko se­
gregacji rasowej ;1a poludniu 
Stanów Zjednoczonych. 

Na zmianę decyzji Armstron· 
ga wpłyną! fakt interwencji pre 
zydenta Eisenhowera w spra­
wie wydarz-ei'! w Little Rock. 

NOWY .TORK. - W p-0-bl'ia 
Karp· Canavera;l w s,[a,nie P.lo ridd 
a:merykańska rakieta doświadcza·! 
na typ'll „Atlas", na,tychmi,aist po 

KAIR. - Sąd w Ammanie 
skazia·l na karę śmie,1ci trzech o· 
bywateli jordańskich, oskarżo­
ny<:h -0 d.zia],a'lność szpiegowską 
na rzecz Izrne•ła . Za1j.mowa:li. się 
oni oi:zeka.zywani,em informacji 
wojskowych wywiadowi izr.11Je'1-
ski•emu. 

Przewodniczący Prezydium 
RN E. Kaimierczak, p;:zeka­
zał pozdrow!enia radnym i 
mieszkańcom Łodzi od mieS'Z­
kańców Charkowa. Następ­
ni~ dokonano dekoracji wyso­
kimi odznaczeniami państwo­
wymi kilku nauczycielek ł6dz 
kich u wybitne zasl•ugi w pra 
cy zawodowej i s.polecznej. 
.Janina Wó,icicka - nauczr­
cielk.a języka polskiego w L i­
ceum Peda,gogic·z1nym n.r 1 
odznaczona zoistała Krzyżem 
Kawaliers.kim Orderu Odro­
dzenia Polski. Złote Krzyże Z'l 
sługi otrzymaly: Bronisława 
Ga.jewicz - nauczycielka ję­
zyka polskie~o w S7.kole Cwi­
czeń nr 5, Ma,ria Kisiel - ra 
uc·zycielka języka rosyjsikiego 
w Liceum Pe<logo.gicznym nr 
1 oraz Stefania V\<'rońska -
nauczycielka matematyki w 
n Lkel.lm Ogólnokszt.ałcącym 
d:la Praau5ą,cych. Srelbrnymi 
Krzyżami Zasłu.g,i udekorvwa 
no: Jadwigę Karp - n'a1uc.zy­
aiellH: ry>unku i prac ręcz­
nych w Liceum Pedago.gfrz­
nym nr 1 oraz Kazimierę 
Stempn.icką na1U<.\'1'.ydel1':ę . Moment .P-0. lle·ka~·acji '.'11..Slu~-01n eh. 1>ed :~g-n.".ó~v pccfo;~a.s ~vc'Łarajq·1,e.J sesj.i Rally Na.r-Oiłowej. 

Na. zdJęcm stoJą od leweJ: Jamna. WoJO!Cka, Broruslawa l..ajewicz i Mar.la I{isiel. geoprafii w SZ'kole Cwiczeii 
Foto: L. Olejniczak 
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O WllYJTKIM PO TROCHU na wczorajszej sesji RN J:lff:? 
f,:l'."1~'1'.=~ 

(Dokończenie ze str. 1) 
J~li chodzi o wychowanie 

w koreferacie podkreślono 
SZ..""lególnie kwestię nawiąza­
nila jak najśdślejszej współ­
pracy między szkołą a do­
mem. 

Jak już powiedzie1iśmy na 
wstępie, drugim zagadnie­
niem poruszanym w korefe­
racie była kwestia inwestycji 
szkolnych. Chodziło tu szcze­
gólnie Komisji Oświaty o wla 
ściwą lokalioac.ie szkół. dobrze 
1 szybko przygotowaną doku­
mentade oraz wykoniawstwo. 

Ke>misja zgłosiła lkonkr~tne 
postulaty, co do ooracowania 
projektćw typowych, które w 
zn.aeiznym stopniu J:)rzysi:·ie­
szą pracę dokumentacyjną. 

W dys.kus.ii nad ['eferatem 
i koreferatem pierwsza 7.abn­
ła głos radna Zagórska. W swej 
wypowiedzi poruszvła ona m. 
in. sprawę ciężkich warun­
lkńw mieszkaniowych. w ja­
kich przebywa 415 nauczycie­
li. W związku z tym a·adna 
Zagórska rzuciła myśl, by 
obok izb, które przydzieli na­
uczycielom Prezydium RN m. 
Łodzi umożlliwić Związkowi 
Nauczycielstwa Polskiego na­
bywanie bloków na własny 
koszt, przydzielania parceli 
dla od dawna organizowanej 
spół<lizielni m,au~zyci/elskie.i. 
Realiza.cia tych postulatów je$t 
piina. Od warunków bowiem 
w jakich nauczyciel przebywa 
w i:·oważnym stopniu zależy 
wvchowaJllie młodi2lież.v. 

Radny Florian Sikorski 
zwrócił m. in. uwagę na wy- l 
chowawczą rolę harcerstwa w 
szkole. 

Radny Doruchowski poparł 
w swym wystąpieniu sprawę 
zorgani'z;owania społeczn12ogo 
funduszu budowy sz'kół. Po-

Uchodźcy 
węgierscy 
wraciją ,do kraju 

NOWY JORK ('PAP). 63 u­
chodź.ców węgier.skiich, którzy 
przybyli do Kanady p:> wydarze 
niac.h paźdz.iemiłmwych, poota­
nowilo wrócić do kraj u. Ośwlad 
czy1i Ollli, iż mieli trudności w 
znale.zieniu pra::y i opanowaniu 
języka angielskiego. W;.zyscy 
oni od.lecieli z lotni&ka w Mont 
realu w drogę powrotną na 
Węgry. 

UCHWAŁY 
VII plenum 
NK ZSL 

za tym uważa on, że należy !ciem naukowym. Nie maczy W ARS ZA W A JAPONIA 

kt. • d t . tego oo j-e.s.t złe w naszym szltol Na zaproszenie Instytutu Onkolo- r..rzegocz Jas.zuński dzieli się 
zorganizQwać trójki społecz-1 to, że nie trreba k.rytykować · 
n.e. ore wraz z pr~e s aw1- nictwie. Trzeba n . wń e· cza- .gii przybyła d-o Pobk:i z ~ewizyt.ą od pevmego czasu na Łarrnach 
c1elem MO odwiedzałyby su poświęcać nap od~wliedtn.ią 10-o~obowa grupa onkologow fran-1 „życia Wars:z.awy" swym.i wra-
łódzkie. parki. . ~ir:a, ora_z w.s.pólpracę pomiędzy szkołą a cuskich. żen:iarni z Jitobytu w Jap<><nii. 
targo"'.'1~ka m1eJsk1e, g~fa!f• domem bez •. cze.go trud,no m?- vy czasie tygodniowego pobytu M. in. :zm.aj<lujemy tam taki oto 
mło<lz1ez nabywa demorallzu- wić o wlasCJ.wym wychowa.ruu goscie frnncuscy zwiedzą instytuty, wyjątek: „Pomimo formalnego 
jące książki u sprzedawcÓ\\'. młod.z.ieży.. . . . oi:ko'loqiczne w Warszawie, Krai:co- równouprawnienia kobiety -

p 0 prz.erwie obiadowej wdys Nasitępme komnsJa redakc.y.i- wie, Wrodaw1u i .Gh'Wlcad1 ?raz oo jest jednym z dobrodziejstw, 
kusji poruszano szereg istot- na przecllożyla sesji projekt u- wezmą udz1al w k1H•ku zebrama'Ch naTz.ucooych JapoRil w c:z.asie 
nych bolączek łódzkiego szkol- chwały w ~prawie dzlalalności na.ukowych. I okupacji ameryk.al1slti.ej - rol.a 
nictwa. Stale powta·rzaly się ta Wydztału Oswiaty w zakreste • • kobiety w życiu oodzie:nnym 
kie kwestie jaik: pod1noweni~ wyc~owania i naucz.ania mło- • / ! jest nadal nie do pozaz.dI"01Szcze 
poziomu nauczania w sz.kolach dz1ezy szkolnej. Na uwagę za- . . nia. Kobieta ma. teraz prawo 
podstawowych i w oaólnok..o.ztal słl).gują takie wnioski jak np. Prezyd1-u.m spoleczn.ego k<m1>te!u glosować i brać udział w życiu 

h pod · 0 
· opraoowanie długofaloweao pla budowy poromk~ bohaterów War- „,,,.bliczmym. ale w domu, i to 

cącyc , no.'lZ.eme poziomu , . .. " . suwy, na wn1o-sek Zarządu Gł .--
samy~h. nauczycieli, przez _ co nu lc·:crahzacJ1 . bu~'owy szkol; sekc.ji rzeźby ZPAP, postan.O<Wił~ nawet w dornu inte1ektualisty 
wzrosme lCh autorytet wsród rozwazerne pr~Je~tow. budow) przedłużyć tennin konkursu na japońskiego, kobieta nie siada 
uozrruow, ksztakende peW111ych sz.koly. dla. d7.ilec1 ruedow1dzą- p.omnik do dnia 15 atycznia t95B ~ do stołu razem z mężczyznami. 
nawyków u dzieci.a - grzecz- cych .1 zamed.banych. roku. W kinie np. gdy przychodzą 
ność, czystość i·tp. ~a zakończenie sesj~ radiny SOSNOWIEC młody chłopak z dziewczyną, to 

Rad1na WHniewska poruszając Gor;owskri. zapoznał radin~ch z ł oma jemu, a nie on jej, przy-
niezadowa1ający sfJa111 zdrowia groznym stan-<?m budOIW'Illc·tiwa Polski pra;emysl cemi!lntOIWy Ol~- t nooi z bufetu s:todycz,e, W p<>-
ucz.ruiów, :z:gtosila wnio.S€k ubwo mieszka~owego w Lodzi. chodzi. w tym ro.ku 100 r<>cznicc, ciągu walizkę dźwiga żona, a 
rzema m1ędzys:z1kol111ego purnktu W teJ chwili :ziagrożooe jest 1stn1ema. nie mąż. Japo1\.czycy tłumaczą 
lec;z:nieziego dla mlodzi-eży is.z.kol wy>kona.ruie 1.700 izb. Poza tym Na konferencji pr-asorwej wrgani l to dlu%otr\vałą i za~orzen~ą 
neJ. . z p1a,nu „wypadło" ze SJtanów 7!owanej w Centril'lnym Za.rządzie tra?-Y<'.Ją, kt~j ni~ mozna 
P<HisumOW'UJąc dyskusję, prze surowych 1.000 izb. Mimo za- Przemysłu Cementowego w So·snow zm1-e1111ć w cuągu kilikunrus.tu 

woooi,czący Kaźmierczak 7JWTÓ- p.ewni€ń na ostatin~ej sesji Rady cu poi.nformo.w.ano dzierutikarzy o Lat". 
cll uwagę, że podobne sesje po NaToiowej pomocy ze st·rOlllY prog>ramie obchodu uroczy~tości ----------• 
święcone sprawom ośw:iaity willl- wicemrini.stra budown1ctwa i ma- 100-leda. Program prnewiduje zor­
ny się odbywać nie oo 3 lata, terialów budowlanych, inż. Pi- gainiro:vania 5 pażdtiernika w na~; 
ale porzyinajmniej raz w roku. roga, że Lódź będzie „pra.wdzi- starsze) oe~entow;ru „Grodzie<: 
O<l1'.)()1Wfadając na szereg &praw wym Oc:zJkiem" mirusterstwa, że urOC2lystej akademLl. 
porusz,a111ych w dyskusji, })'I"Z€- otrzyma potrzebne mater1aly bu GDYNIA. 
wodniczący zamaczyl, że za du dowla.ne -nic się na lepsze nie 
żo było w niej typowe~·O b:iado- zmien..i\o. Nadal brak żelaza POl!qczenl'8 szybką koJ,eją elek­
l€nia a za mało jaśniejszego. zbrojeniowego, dirzewa, 11a.rcicy tryczną zespołu mia.st povtowych i 

· · · ·--' ś · Za: 't • przymorskich na 46 km tra·sie ·'>J>?Jrzetua w przy.,,""'o c: :Pe>: 1 ;P· Nie ma rownież ffi<J;ter1a- Gdańsk _ we.iherowo dobiega koń 
mima się .czest.o o t:vm, ze. ~z low na wykon.a1111e kamałow z C·a. w ipr;:ysz!ości trasa ta bęclzte 
pr~d ~OJ<n.ą nie ~ala am Je~- dalaczynnych do central1:1ego włączona do projektowanej do 
neJ wy:zszeJ. uczelni,_ że Po WOJ- ogrzew0n1a, a w1ęc zachodz1 <>- zelektryfikowania ma.głstraili wi:­
me stała się powaz<nym ośro<l- bawa, że nowcoddawane bu<lyn gfo.wej Slqsk - Porty. 

Pociągi wodne 
Odrze 

Nieprzerwanym strumieniem 

!ci mie.<;ZJkalne .. nie będą ogrze- 1 . . . . 
wane. Kom1sJa budownictwa Jak &1~ .pn.e"."1du1e, od 1 styc-zn•a 
proponuje int«wen.iować oso- 1!158 r. na trasie Gdyrua - Wejhe: 
biście u mi.n..i.stra budownictwa rowo, zacznii .kursować poc1ąg1 

· e'lektrvcme 
(J. Kr-ski) ' 

W.ROCŁAW 

Miejska Ra,da NModowa w Bo­
lesła·W.tu prowadzi remont miejsco­
wego 1.eatru z dodatkowych fundu­
szy, uzyskiwanych µrrez opodut­
kowanie na ten cel naipojów a1lko­
ho•lowych. Podatek ten nałożono 
na sprzedawame w slclepach wód­
kę i wina w wysokości 1 złot1!90 
cxl lHra. 

SZCZECIN 
Przeszło 100 zł gotówką oraz ok. 

30 kq zboża, blkanaści.e kg ziem­
ni.a.ków, słoma, siano, wełna, miód 
i inne prn<lukty, przypadną na tego 
roc:mą dniówkę obrachunko'Nil 
cztonkom spółd7.ielni produkcyjne) 
z T1"1.v:ic, w pow., Gryfino, 

Również " w )nnych i.póld,ziel.nlach 
- jak wskazują wstępne ol>lk-zema 
- teg-oroczne dochody będą wyż-
sze o co :n.a•jmni·ei 50 proc. w po­
równaniu z r·oltie.m 1956. 

KRAK O W 
Ogbos:!lonv w marcu br. przez kra 

kow.ski oddział SARP konkurs na 
budowę kościoła w Nowej Hucie 
wzbudzi! duże za;interesowa:ii<i! 
wśród architektów w catym kraju. 

Sąd korukurrowy składający się 
z przedstawicielli kiuril meu·opoli­
tarnej oraz ar·c.hitektów i plasty­
ków, pi.erwszą nagmdę przyznał 
projektowi inri:. Zb:,gniewa Soławy 
z Krakowa, z r>r•oiek1em na policb.ro 
mi>e 1>rof. Macieia Makare'Wicza.. 

Manewry 
Bundeswehry 

BERLIN (PAP). W najbliż­
szych dTIJiach roo:,poozynają snę 
w Dol111ej salmoaili pierw.s:zie 
manewry jesiOOIJl.e Bunde.<lwe­
hry. Dowódca pierwszej dywii­
zji grenadierów, generał Rei­
chclt zaa;pelowal do mieszkań­
ców o „zr()(lJt.un:ienie i pomoc". 

BERLIN. Duże poru.w.en.ie wy 
wolała w NRF w:iadom.ość, że 
w myśl wymagań NATO, wyd.at 
ki obronne Republik.i Fooeral­
nej mają być w przyszłym ro­
ku zwtlęksiwne o da1<;.ze trzy mi­
liardy marek do łącznej sumy 
12 miliardów. 

Pierwszy statek 
wybudowany 
w Polsce 
dla razy Iii 

(API). 26 września o godz. 14 
nastąpiło w -?toczni Gdańskiej 
wodowal!lie pierwszego sta:tku 
wybudo-wanego w Polsce na za 
móWlien..ie armat.ora brazylijskie 
go. Wodowany staitek nosi n.a- ! 
Z.W'? „Santo Am,aoro". Jest to 
tramp o nośności 5.200 dwt, 
róż.n~ący się od statków tego 
ty.pu budowanych dotychcz.as 
tym, że jest opalany ropą. ł 

Drugi z tej serii trampów za ł 
mówionych przez Brazylię znaj 
duje się już w budowie. P<>­
dobne dw:ie jednostki buduje 
rówruez Stocznia Gdańska na 
zamówieruie Egiptu. Zejdą one 
z pochylni. prawdopodobn.ie je­
SZC/re w tym roku. 

WARSZAWA (PAP). - Jak Juł płyną Odrą podągi barek, wio­
Nasz komentarz za,cych boga.ctwo ziemi śląs­

kiej do po,riu w Szczecinie. 
Na. zdjl)cdu: ba.rkl mija.ją 

Brzeg Dolny, płynąc w dół 

Odry ••• 
~wantura w Syja1nie 

Powyższy przykl.ad dajemy 
pod rozwagę niecierpliwym, 
Najslus.zni€jsze nawet ustawy 
i przepisy nie zmienią wielolet 
nich, a nawet wiekowych na• 
wyków społecznych. Na wszy• 
"tko trzeba nieoo czasu. 

POL~O I DYSKUSJE 

„Wielu f:\prawom p-owi.edz.ie­
liśmy - wraz z kierownictwem 
partii - nigdy wlęoej. Wiele 
nowych rozwiązań kształtuje 
się w życiowej praktyce partii, 
w przemyśleniach i poczyna­
niach jej dzialac.zy. Wiele 
spraw rozstrzygnąć musi stop­
niowo proces kształtowania si~ 
w obecnym okl:esie polityki i 
idoologii, moralności i n<J«"m ży 
ni.a. wewnętrznego naszej partiii, 
Trudny to dylemat. Trudny 
prz;e<le wszystkim dlatego, iż 
rnch komuni&tyczny jest jedy­
nym ruchem społecznym obec­
nej epoki, który stawia sobie 
tak wYsokiie wymagainia moral­
ne". 
Powyższy fragmerut pochodr.li 

z artykułu Ludwiika Krasuckie­
go w „Trybunie Ludu", w któ-­
rym autor usto5un.kowuje si.ę 
do cyklu artykułów Lem.ka. 
Kołakowskiego pod nazwą „Od 
powiedztalność i historia". Cykl 
ten s.tal SJie zar:z,ewiern szero­
kie.i i poważnej polemiki, z któ 
rą radzilibyśmy zapoonać się 
czytelnikom. Jeśli kmnu czasu 
nie starcza, niech sięgnie przy­
na.imni·ej do czwartkowej „Try• 
buny Ludu", 

RADY NA TAPECJlE 

„Echo Krakowa" don..<JSi o 
dzialalności niektórych praoow 
ników DZJi.elnioowej Rady Na­
rodowej w Nowej Hucie, któ­
rzy spodziewając Elię odwoła­
nia ze ewolch staruJ<Wisk, ase­
kurowali się na przys-z.lość, 
Przymawali oni sobie lub naj­
bliższym krewnym k01I1cesje i 
!<>kale rrem.ieślnicze ltoSIZltern 
spókl:zielczo·ści pracy. 
Artykuł w „Ecllu Krakowa•• 

nie j€1St bynajmniej wyjąt­
kiem. W prasie krajowej moż­
na z.naleźć relacje o lioznych 
aierach w radach narodowych, 
jak np. w Krakowie, Lublinie, 
Miń.siku itp. Wszystkie te syg­
nały zmuszają oo poważ.n.ego 
zastąnowionia się nad struktu­
rą i formami odpowiedzialności. 
radnych i członków prezyd!iów 
rad. Wszystkie te sprawy mu­
.sza być bowiem oopowied.'1io 
U&talone i zabezpieczone przed 
zbliżającymi s.ię nowym.i wYOO. 
ram.i, 

PRZYKLAD DĘBA 

Niegdyś okireślen.ie „pracuje.. 
cie w Dębie" - zn.aic:zyło tyle, 
oo „jesteście balaga.nia:rzami 
pierws.z,ej klasy". Taka opinia 
- jak donOSJi. „Gazeta Białosto­
cka" - trwała jeszcze do 11!.st.o 
pada ub. ro!m. Wraz .z wybo­
rem rady robotniczej, powoła­
niem nowej Clyrekcji i obudze­
niem inicjatywy zalogi, zaszły 
w zakładach mechanic:anych 
Dębte zasadnie.ze zmdany. Nie 
tak dawno fabryka ta uzyska­
ła naigrodę za zdobycie czoło­
wego miejsca w międzyzakla• 
dowym wsipótzawodni.ctWli.e pra 
cy. 

Okazuje się, ?.e gdy jest do­
bra wola, wszystko można. 
zdZliałać. W o.statecznym ra­
chUJn.ku bowiem zawsze d.ecy• 
dują lud.zie. 

'J)odawallśmy, obrady VII plenum 
Naczelnego Komitetu ZSL trwaly 
w dniu 25 bm. do pófoych godzin 
no.cnych. Po dyskusji nad sprawa­
mi wysuniętymi w przemówieniu 
prezesa NK - Stefana lgnara i w 
referacie sekretarza NK - Broni· 
sława Drzewieckiego, plenum wy­
brało komisję statutowo-programo· 
wą, podjęło 2 uchwały oraz doko­
nało, na wniosek prezydlum, uzupel 

CAF - fot. Dąbrowieclti O&tatnio niejaką s.ensacj(l w 
świecie wywołał przew,rót pań­
stwowy w Syjamie. Premiiec 
Solll.ggram zootal ol:>aWaly ~ mu 
siał salwować się ucieczką za 
grani.cę. Władzę w kraju prze­
jął ITIM'SZałek Sa<r!it Thanara t. 

domagające się n.a.wiązania 
stosunków z Chinami oraz pro 
wadz-enia poUtyiki neutralnoś­
ci. Wz.rastająoej fali niiezado­
wolenia nie oparła s.ię nawet 
macrlerz.ys>ta partia Som.ggrama 
- Se'!'i MatnaingalSdl.a, w której 
powstal odłam opozycji, p.pod 
kierowni.cltiwem mamm.lka Tha 
narata. . 

wywiązywał ze wszystkich zo-
bowiązań wobec imlych pańsbw z. J. lro!l;. a w &l'Jc.zegó!ności wobec ..,.._ ..... ______ ..., __ ~ 

nienla w składzie I podziale funk­
cji prezydium I sekretariatu. 

W sklad kom16ii statutowo-pro-

~
ramowe), która ma opracować pro 
ekty programu I stat11tu ZSL na 
ongres stronnictwa, wybrano 28 

drla.laczy. Przewodniczącym. komi 
•li został prezes NK - Stefan 
Ignar. 

Nagrody dla chłopców 
którzy 
zatrzymali pociąg Jeśli chodzi o uchwały, to Jedna 

1 nich dotyczy spra.w nanego rol· 
nlctwa, która stanowiły główny te­
mat VII plenum. W uchwale lej WARSZAWA (PAP). Jak 
dokonano oceny sytuacji, jaka już podaliśmy, 19 bm. na od-
,kszlaltuJe się w rolnictwie od stycz clnku kolejowym Poraj 
na bt., tzn. od czasu opublikowania Myszków, woj. Katowice, po 
wytycznych KC PZPR I NK ZSL w · 
sprawie polltyki rolnej. przejeździe poci.lllgu t.owarowego, 

Druga uchwala, nawJązu]ąc do .powstaJa wyrwa w szynach. 
szeroko dyskutowanych na plenum Zauważyli ją dwaj 11-letni 
spraw polllycznych, wysuwa aktu· chłopcy i zatrzymali nadjeżdża­
alno zagadnklnia pracy stronnlc- jący pociąg pośpieszny War&za­
twa. utrzymania jego prawidłowej wa _ Paryż, 
linii programowej, ugruntowa!l!a 
programu przemian październlko· 26 bm. Wacław Gahryś i Ste­
wych I za.bezpteczenla stronnictwa fan Sla.bo.sz, pod opieiką zawia­
przed WZ'!Ilaga.jącym 1lq naciskiem, dowcy stacji Myszków - Pio. 
zwłaszcza prawlcy społecznej. tra Szymczaka, przyjeclha.Ji do 

Na wnl<11ek prezydium NK ple- · K 
num dokonało uzupełnienia w skla Warszawy. W Mi.nisterstw1e <>­
drle 1 podziale funkcji w prezy· munikacji przyjął ich wicemin. 
dlum l sekretariacie NK, koniecz- Popielas. Podziękował on chlop­
nych ie względu na potrzebę u'pra com za ich dzielność i pochwa­
wnJenla pracy tych lnsłlncjl 1 za- lit roz.sądek oraz szybką orien­
bezpteczenla prawidłowej działał- tację. J€d.n~śnie w,ręozyl im 
nojcl stronnictwa. W wyniku glo- na,grody - rowery, buty, ciepłe 
sowanla, do składu prezydium wy k tk' kó L1 ~k· h br11.n-0 Juliana Horodeckiego i An· ur i, s rzane P Ou i, aroer 
tonleqo Korzycklego - dotychcld- skie kompasy oraz .kmą.że.czlki 
sowych członków NK, Bolesława PKO z w.k.ladami po tysiąc zl. 
Pod&dwornego wybrano wlcepreze· Chłopcy bard'ZQ ucieszyli się 
sem NIC, Ka.zlmJerza Banacha - ~e ód Spęd l' 
kretarzem NK. a M!eczyslawa Gra- z ?trz.ymany<:!h naigir · z:i t 
da - redal<tora naczelnego ,Zlelo- 01111 cały dzień w Warszawie, 
nego Sxtandarn", członktmn 'sekre-' zwiedzając miasto samochodem 
tarlatu. Ministerstwa Komunikaoj1. 
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Co &powodowa.to, że czŁo­
wiek, który prz.ez 25 .la.t nie­
mal bez przerwy sprlllWowal w 
Syjamie dyktat.orekie rr.ądy i 
7lwyci~ko wychodził :z,e wsz~t 
kWh skderowa:nych przeciw 
niem.u zam.achów stanu, muSli.al 
wresz.cie oddać władzę w inne 
ręoe? 

PolitY'ka zagram.iczna Song­
grama polega.la na ślepym 
podporządkowywaniu się zale 
ceniom USA. Na tovkaz a­
merY'kaMkich mocodawców 
&mggrama, w Syjamde zo.sita­
ły założone bazy wojskowe 
USA, wojlSlka. syjamskie ucz,est 
niczyly w wafoe przeciwko par 
tyza111tom małaj®kim. Sotn.g­
gram gorld1wie popierał koo­
cepcję S·EA TO i jaiito jEden z 
pierwiSZYch oddal 'SWe siły 
zbrojne na usl ugJi. tego &jpre­
sywnego bloku. 

Gos.pod.arka Syjamu również 
została podporządilrowana inte 
res.om USA, oo miało dla niej 
ta tall!le slrutkl. Stany ZjecLno­
cZ0111e zabroniły Syjamowi han 
dlować z Chińską ReP'llJbldką 
Ludową, tymc:zas.em Chiny za­
wsze były gł6wll1ym odbioreą 
ryżu syjamsdtlego. 

Rezulita,ty takiej po1Ji.tyltl inie 
dały na sdebie dtugo cz.eikiać, 
Na lamach pra.sy ooraiz częś­
ciej Uik.azywały aią utykuły, 

Chcąc przedwdizi.ałać ,,ne­
uhralistyC741ym" nastrojom, 
&mggram z jedn€j strooy 
wzmaoni.al swe .siły polityczne, 
z drugiej- zaś &zed.l na ustęp­
stwa. Za.powiedział oo m. n<n. 
złagodzenie ograniczeń handlu 
z Chi111ami. Nie.które skl!'ajnie 
reakcyj111e kola zac.zęły nawet 
pomawiać ~ o „ws.póliµracę z 
kom'1.llnis!a.tni.". 

Stale wzrastające niezadowo­
lenie w Syjamie osiągnęło w 
]JOOZ!ttkach września tak wiel­
kie rm.mial!'y, że musiało wreo.z 
ci~ doprowadzić do wybucli.u. 

Jedna,kd:e pucz z 2-0 września 
nie :pooiągnął za .sobą msadnd­
czej zmiany politytl~i, j,ak s.ię 
tego ogól111ie spodziewano. Za­
rnz po objęciu wladizy marsza­
łek Thanarat O'Z!lajmił, że go­
tów j€.sit praeprosić So.ngg.ra­
ma i nawet p!I06ić go o powrót 
do kraju. A w kilka dni póź­
niej sa.m z kolei ust11<Pil ze sta­
now:i>Ska i oddal tekę premiera 
w ręoe Pote Sarasdna, który 
po:za tym - rzecz :r..naroie:nna 
- piastuje urząd &eka:°€'ta·rza 
generalnego SEATO. Nowy 
premie;r '170l'Jpoe~l urzędowanie 
od złożenia uroc:zY19tego zap<:w­
nienie., że Syjam będzie 61i.Q 

państw SEATO. Oświadczył 
on także, iż Syjam nie będzie 
kirajem neutiral.nym i nie na.­
wiąże stosUl!l.ków z Chinami, 

Tak więc „przewrót" w Sy­
jamie oka.zal się :z.wyklą klót­
nią w rodzilllie, po której wszy­
stko wraca „do normy". 

Zwalczające ~rię kJ.hll:!i. woj­
skowe poklócily się mi<",dzy • 
sobą, przy czym naj bardz.iej o- L 
brotny ich przedstawicJel 
Pote Sarns.i.n, w tym wypadku 
„wykiwał" „niedolęgę" Thana- PIĄTEK, 27 WRZESNIA 
rata. 15.1-0 „Swoj.,,kie melodie" 

Niektóre dzienniki amery- gra zespól harmoo. 15.30 Dla 
kańskie przebąkiwały, że war- dzieci - odc. pow. pt. „Czarno­
to by pomyśleć o zastą.pie.n~u leskie lala". 16.05 Feliks Nowo­
rządu SOltlggrama jakimś illl- wiejski - Lud101We pieśni War­
nym rządem, który byłby tak mii. 16.20 Gra zes.pól Wald·emara 
samo proamerykań,ski, lecz Kazaneckiego. 16.50 „Spólka iso­
mniej silrorumpowa;ny; a co 7.a Eny i borowika" - pog. 17.01 (L) 
tyfn :Ldz.ie - bard.zi,ej ma.lny :'\-Wdycja aktualna. 17.16 (L) Gra­
d.o opanowai(lia nastrojów ne- Ją populaime zespoły r01..rywko­
utrali.s.tycz,nych. we - płyty. 17.4-0 CL) „Zycie mu-

Nowy premier .Pobe Saras.in zyc.z.n.e nas.z,ego miasta". 18.10 (L) 
wydaje się najlepiej od.powia- Lód<Zki d.zk:nnik radiowy. 16.35 
dać wymaganiom. Ameryka- Muzyka i aktuabnośeti. 19.00 Kon 
nów. Jest on jesu-ze więk- oert życzeil. 20.23 Krooiika spor­
szym zwolennikiem ścisłego towa. 20.35 Pio.'lenki o jesie111i, 
sojuszu Syjamu z USA oraz u- 20.45 „W mokotowskim dworku'• 
dzialu w SEATO, niż Song- -,.słuchowisko wg pow. H. Ę!en• 
giram. Poza tym - co już sa- kiewicza. 23.15 Wieaiorna aud, 
m.o w sobie jest wystarczającą kameralna. 23.33 Muzyika tal!lecz­

TF.LEWIZ.JA 
Pią.tek, 27 \vrrześnia. 

legi tymac.ją „lojal11ości" wo- na. 
bee USA i SEATO - Pote Sa­
ra\Sliin. reprezentuje wielki bu­
si1ne.ss / syjam.ski i utrzymuje 
bliskie kontakty z .kapitałem 
am&yk.ańlsik.im, 

18.-00 Retransmisja z: Warszawy 
„Te,l•e-Echo". 19.00 Retransmis.j& 
z Warszawy z Tea:tru „Ateneumlł 
„Sole<:Jad'i Collebte Audcy, . ..i liL D. 



Prol. dr .ldam Szpunar 

Tokio-stolica Japonii 
Rektor Uniwersyt~tu Łódzki,ego 

Uniwers~tet Ló~z~i 
W NOWYM ROKU 
AKADEMICKIM 

Początek nowego roku a­
kademickiego jest dla każ­
dej uczelni wyższej wł,aści­
wą chwilą dla dokonania 
bilansu dotychc:mwoiwych o­
sf.ągnięć i dJa sprecyzowani>:i 
zamierzeń na przyszłość. 
Chciałbym więc skorzystać 
z tej s.poso·bności i powie­
&ieć kHka słów o sytuacji 
Uniwersytetu Łódzikdego u 
progu roku akademickiego 
1957/58. Taki pobieżny cho­
ciażby przegląd jest tym 
bairdzńej potrzebny, że zn.a­
oz.enie nas,ze.go Ulliiwersytetu 
dl.a Łodzii 111ie jest jesizcze w 
pełni doceniane. Łączy sdę 
to 0czywiśde z faktem, iż 
bardzo ~olru> i s1topniowo 
utrwala Slię w powsrre<:hnej 
świadomości ~umieruiie 
jak ~pełn.W rlltl$adnicze zna­
czenie ma umwersytet dla 
żyo~a kultul"alinego danego 
środow1iska. 

Perspektywy rozwoj<YVVe 
Uniwersytetu Łódzkiego w 
roku 1957/58 są racrej po­
myślne. Połączenie Un1~we:r­
sytetu Łódzkiego z b. Wyż­
szą Szkołą Pedagogiczną do­
ko:1~ ne w ubiegłym roku 
\\ zmocniJo dość poważnie na 
nriektórych odciinkach nasz 
uniiwersytet. Poważm.ą pers­
pel:t:y wę rozwojową UnJiWH·· 
sytetu Łódzkiego zaipo-
wiiada uruchomienie w 
bieżącym rokJ akademic-
kim nowych kierunków 
studiów. a mianowicie. 
socjolo~iri, archeolo.g1i.i i et­
nograiLii na Wydziale Filo­
zofh:zmo-Hli1storr-yaznym, an­
g1'1styld na Wydziiale Fiiolo­
gicz.nym, <mm utwore.eltll~e 
specjailirz.acji anńropologi,cz­
nej Ilia Wydzi1aile Biiologiili i 
Nauk o Ziemi. Mamy nia­
dzi'.eję, że uruchomiien.ie tych 
kilku nowych kierunków 
jes·t wstępem do pełnego re­
nesansu huma1n1iistyki na na­
i;;.zym unJiw·ersytec1i,e, która 
początkowo ta.Je bujnie na 
nim rozkwiltla i któi·•j :roz­
wój został gwałtownje !ZU­
hamowany w la/bach 1949 do 
1951 wsikuteik: znii,esóeni•a 
wielu kierunków i w kon­
sekwencji wskutek odpływu 
kadcy profes.orskliej do War­
szawy. Mamy 1111adiżrleje, że 
po uroohomienriu jeszcze 
kiłku kierunków, jak r•oma­
niis1tyka, fi'1ol-0gi1a klasyczna, 
german1i1s.tyka, psychologia 
itp., przestan· e Un1iweI"'Sytet 
Łódzki być wreszcie U1I1.i­
wer-s:ytetem kadłubowym, 
kStLtałcącym tyl,lco sikąpą ilość 
spee:jaHstów w śoiele ol~reś­
lonych kierunkach, a staltlJi,e 
s!ę uni:\versytetem w pełnym 
tego słowa z.niaczerniu, Sih"1l­
p1a,jącym iws.zys'tkiie główne 
ki•eru1nikd współciresiniej nal\.\ki, 
które przecież uZ1UpelJnd,ają 
się wza.j.exnnie. Trudno sobi:e 
bowLemi wyobrnizić, by np. 
nauld his.tocyazne mQgły się 
n'al:eżyoie rozwijać bez badań 
w dziedz.i1nie nauk klasycz­
nych lub 111ip. socjologia -
bez uruchom1tenJia katedr 
psychologii1CZ111ych. 

Oozywiści1e należy zacho­
wać ostrOIŻność w 7Jam·ierze­
niach ll"'ozbudowy uczeln!. 
Musimy mierzyć zami1ary na 
S'i!ł.y, ia nie odwro.tn1iie. Nie 
chodz.i nam o to, by obecna 
illość okofo dwóch tys,ięcy 
studenJtów zo19taŁa w na1jbliż­
szym oziasr.e zwiękS1Z1Cl1rlJa. Ni1e 
dyspcmujem(Y przeóeż od­
pow1i1e<l.ni: mi pomiLesiz<:\Zle:Thi,a -
mi, by zapewnić możLi1we 
wairunk1 do pr.a•cy dla du­
żo w.iększej iiilośC'i situdenitów, 
a1nliiel!i. obeonli,e. Poczatikowo 
Gąd'Zlono, że sam enituzij1arzm : 
i ofiarność profesorów i 
sysitentów wysitarazy, by 
stworzyć w Łod?.Ji wielki u­
n1iwen:y:te1t. Nadzieje te o­
kaz1a.ły s1ię :lll:udne. Un~1wer­
sytet Łódzki ma kadry na­
uczające o wysoki.eh kwali­
f:kacjach, ale nJil?. posóada 
dotąd dosłowni1e ani jedne­
go budyriiku, odpowiadające­
go nolW'OCIZesn(Ym wymaga­
ni'om 'naukli. RZiOOZ p!"OISlt,a, 
że o przyszłości; uniwersytetu 
decyduje pozJi1om pracowni­
ków, ale trudno pracować 
bez odpowi1edn~ich pomilesz­
czeń dydaktycznych, labora­
toriów, nowocze~ apa.ra-

tury i ksi·ążęk. K1Ledy ostait­
niio Uniwersytet Łód.z.kJi 
przyjmował delegację uczo­
nych z An.gHli, czy Sitainów 
Zj.edinoczonych, nasi goście 
byli s.zczerze zdziwientl., że 
w tak niezmiernńe trudnych 
wa.runkadJ wre praca nau­
kowa na wysokim poziiomie. 

W związku z tym pragnął­
bym za.zi:<iczyć, że wielkie 

nliik:amy wieytowa1nńia go 
przez gości zagrianiCZl!lych. 
Należy podkreślić, :7..e w 

sprawó.e kisiiążek i apariaitury 
syt.uacj.a ·na= ulega wciąż 
stopni.owej poprawie. W tej 
dziedzinie uniiwersytet liczy 
także na pewną pomoc ze 
stroo.y Fulndarjd Rockefellera 
i Forda. 

ników Uniwersytetu Łódz­
kiego, ogŁosrone w roku u­
b:egłym, czy przedstawiać 
zami1e!t'Zoine n.a przyszłość. 
Wspomnę h·lko o tym, że 
prn1cown~cy Uniwersytetu 
Ł"idzkiego co.raz silniej 

· nadzii.eje pokłJadamy w u­
kończen~u nowego gmachu 
Bibl:oteki Uniwersyteckiej. 
Nieg.tety, budowa ta przecią­
ga się ]J,a,rdzo, a obeonia sy­
tuacja lokalowa biblioteki 
jest; wręcz rozpa.cz1i·wa. Zu­
pełnie nieodpowiednuie po­
m'.eszCZJeniie ma rów;n~eż Wy­
d.z.i1ał Prawia. Gmac<h ren 
jest tak nLepmyS!tOlsowany 
do po-trzeb wydzia·łu, że u-

Jednaikże obecne !kłopoty 
n~e pr.vesJ:.anliaó ą inam per­
spektyw roz:wod·owych na­
SiZego unliiwersytetu. Mimo 
trudnych warunków ośo:odek 
łódzki w wie,lu dmi·edZlinach 
naukd należy do najbardziej 
ruch.iiwych w Polsce. 

Z1Wiąw1I1d są z rejonem łódz­
ldm, a zwm&:cza w dziedzi­
nie prac aircheolog'cznych, 
hi1stc~·ycznych, socjolog>Lcz­
nych, czy zoo·logicznych -
wz?niankli o wynikach tych 
prac ~otykamy często na 
lama.eh prasy codziennej. 
Przechodząc z kolei do 

problemów zwią.zanych z 
nauczaniem i wychowanńem, 
chciałbym zasygnaliirzować 
cal:y szereg zmian na lep­
sre. Zdecydowa111.e odrzuce­
niie poglądów, jaik:oby o wair­
tości uczeln1i decydowały re­
zultaty illoścd1owe w procesie 
nauC2lainóa„ ZiwiękSiZe<nrl.e wy­
magań egz.aminacyjnych, 
ZIIliesirdllie formalnej dyscy­
plfa1y studtiów i1td. - wszy­
stkiie te zmiany przeprowa­
dzenie na PQczątku ubiegłego 
roku aikademi.c.k;:ego przy­
czynił:<' się nJLewątpliwie do 
pogłębienia proc·esu na:ucz.a­
nia na wyższych uczelniiach. 
Barci·zo poważne zna·czerui~ 
rna w · tej ó ;:H!zin:e ta,kże 
prz.edlru.żt•nie st•1diów :r: lait 
4 do 5. 

Tokio - największe dziś miasto świata. liczące ponad 8 mUo­nów ludności - zostało po wojnle nie tylko całkowicie odbudo· wane ale również znaczn'e ro1.budowane. Jak grzyby P'> deszczu wyrastają wysokie qmachy w różnych c7.ęŚcidch mlasta. 
Prziekv'.'\•czałioby o wLele ria-

Na zdjęciu: fragment miasta. Z lewej budOWil nowei autostrady. 
Fot. - CAP my nilnliej15,zego artykułu, 

gdybym chcliiail: wyl!C1L.yć 
główne pubJiiikacje (i1nidywL- . 
diualne i zbiarowe) prapow- ·w 12 lot po wybuchu bomby ołomowei 

Polska trójka 
Wyspy Niedźwiedziej 

Dalsze of i ary Hiroszimy 
z 

Dziś. gdy na całym świ.ecle 
trwają badanfa MRG - przy­
wmnijmy o dztiejach jego po­
prz,ed.n:tka-o Międzyna.rodowYm 
Roku Polarnym. Wprawdzie 
byla to. lmpre•za zakrojoi~a na 
mniejszą skaJę od ob€cne1go 
Roiku Geo1'izycznego. który do 
slownrl.e zrnob1lizował caly 
świat nauki - ale i Il Rok 
Polarny wniósł bard= p0waż­
ny wkład do naulci. 
Powstał na szczególnym tle 

- ucre111i <,iochodzili wlaśi!lie 
do przeświadcz.enia. że klucza 
do JX>Mania zjawisk .zachodzą­
cych w naszych ooerokościach 
geograf.icmych. trzeba szukać 
w rejonach podbiegunowych. 

W ten &po.sób w 1929 r .. pod 
czas obrad sesja Międzynaro­
dowej Organizacji Meteorolo­
gic=e.i w Kopeill:had.ze. za.pa­
dło pru.tanowien:Le zorga11uzowa­
nia Roku Polarnego. Zaplano­
wano te imprezę na lata 
1932/33. Zglosi.ly się do tej im­
prezy 44 kraje, 

Polaka WYP•rawa arktyce.na 
skladała slię wówczas zaledwif~ 
z 3 osób. Miało jechać 12 uc·zo 
nych. jednak brak środlków 
\Stai!'ląl na przeszko<lzie organi­
zacji imprezy. Trze.i u.c.zestnli.­
cy zrizek1i. się wynagrodzenia 

za ud.ział w w:yprawtie.„ Byli 
to: Czesław CenUtiewicz, Sta­
nisław Siedleok.i i WJ:.adyslaw 
Lysaikowski. 

Zdeterminowana trójka wy­
ruszyła do Arktyki. obsadzając 
wyznaczony Polakom pUJnkt 
obserwacyjny na Wyspiie Nie­
d.źwri.ed:ziej. Przez 13 mi<:'sdęcy, 
w niezwykle trudnych warun­
kach, uozellli ;prowadzili obser­
wac.ie ziawisk meteoroloz:cz­
nych. przy pomocy zatnstalo­
wane.i na wysp.ie stacji mete­
orologtlcznei. Obserwacie prze­
prowadzano 4 razy na dobę. 
Gdy nadsZJedl dzień polar.ny. 
W\Vający iu ponad 100 dini zwy 
klych. notowano regular:niie 
sfan i rodza.i zachmurrenna nad 
wyspa. Wn~szcie w tzw. mie­
siącu międzYil'l<łrodowym oooer 
wacie prowadzono n:ieusta.n;n·ie 
przez 24 godziny na dobę. 
Rów:noc.reśnie polska ekipa 

prowadziła badania nad mag­
netyzmem ziernsitim. 

Ta nadiludZlk.a praca przyruio­
sla imPonujące wy.n:iki. Mate­
rial przywieziony przez poJs:ką 
ekipę z Wyspy Niedźwiedzie.i , 
był najbardziej dokładny i wy 
c:uerpuj ący sP<>śró<l tych. jakie 
ltie.dykolwiclt udostępniO'llo 
geofizykom. W. K. 

Miasto o dwóch herbach 

Prz~prowadzenie tak rady­
kalnej reformy studiów nie 
je·st l'zecz.ą łatw;ł i w pew­
nych sytun·cjach może pro­

Biuletyn japońskiej agencji 
prasowej, Kyodo, przyniósł 
wiadomość. Zaledwie kiJ.ka 
zdań - ale jakże straszna 
mieści się w nich treść: 

W szpitalu w Hiroszimie, na 
„cho ro bij atomową", zmarła 49-
letnla Japonka. Jest to dwudzie­
sta trzecia osoba, która zmarła w 
tym roku w Hiroszimie w nHtęp­

·stwie wybuchu bomby al<>mowel 
zrzuconej na to miasto ll lat te-
mu •.. 

Jeden z następnych biule­
tynów zawierał wiadomość z 
Tokio: 

wadZ!ić nawet do tarć i nie- w sZ'}>Halu zmuła tam następ· 
po,rozumień. Jednakże re-I n<1 ofiara „choroby atomowej"' -fcirmy w tej dz.ied7.'1111ie są jest nią 11-łetni chloplec. Jego słuz,zr..e i mają dl.a naszego matka, bijdąc w piątym miesiącu 

ciąży, przybyła do Hiroszi,my w undiwersytetu ni•e.zimdemje dzień po zrzuceniu tam bomby a. donios-łe 7Jniaozenie. Uruiwer- tomowej. Chłop!ec zaczął zdra· sytet Łódzki llli.e chce być dzać typowe oblawv „choroby a. szkolą zawodową _ pra.g>ruie tomowej" dopiero przed rokłem być' poważnym ośrodkiem - w 11 lat po· bGlllbardowaniu •.• 
naukowym, da·jącym swym Tego samego dnia rozma­
abs.ohventom rzetell!1ą wie- wiałem ze znanym radziec­
ctz :~ o przyrodzie i spot<>czeń- kim biolo~iem. cz.h>nkiem ~tw'.e, Jl"steś.my prz.~konani., · Swiatowej Rady Pokoju -
że tyJko ludziie, któi:z~ zdo- prof. I. Glus2lCzenko. ProI9>or 
byli gruntoiwne podstaiwy mówił ni.a jak naukowiec su 
wiedzy mogą z korzyśe1ią cho relacjAJlujący fakty, lecz 
pnacować dla Polski Ludo- jaik: do głębi wstrząśnięty 
wej. • człowiek. Opowiadał o tym, 

O 150-leciu Ozorkowa 
Rozmawiamy z kustoszem Woj. Archiwum dr Stefanem R9siakiem 

10 
grudnJ,a 1807 roku, właśefoiel ~- Jezierski, w początka.ch .styemtla. 1864 ro- LęczyekJ.ej" o dziejach ruchu robotnl­kowa. Ignacy Sta.rzyński, przed ku zostaje powi~ny pubMcr.mle na. ryn- ezego w Ozorkowie. Obecnie przygoto-Urzędem Ak«J.wym Ziemiaństwa. ku ~lrowskim. wuję obszenią monografię o moim ro-Low.ioki.ego w Lęcr,cycy, zawiera. Gdy w 1905 roku w Lodzi wybuchł dz.innym mieście. Będzie ona. próbą mo-ukła,d z 19 sukiennikami i 2 szewcami, strajk pow.szeehny, już n.a. drugi dzień nogra.fii miasta. fabrycznego mmejszego którym oddaje place i grunta. na może- stanęły wszystkiie fa.bryki w Orrorkowie. ka.libru. Mono·gra.fia. będzie bogato !lu-nie sukienni•CY w O'Wrkowie. Ta.k za.czy- Robotnicy solidaryzują się z chłopa.mi. strowa.na zdjęciami wa.rt-Ościowszych za.-na. się hlst.oiria. OIŁ0irkowa, mia.stecdi:a., W jednej z akcjJ, która. ma. na celu uka- bytków architektonicznych Ozorkowa.. Do którego 150-lecie obchodzić będziemy w ra.nie obszamika. znęca,jącego się nad pa- nich n.a.leżą m. In. niektóre ka.mienicz,kl tym rok.u. Na. ten temat przeprowadzi- robka.mi, l!"inle mlody robotnik o-rorkow- \v stylu klasycznym Królestwa. Kongre· liśmy interesującą ro.zmowę z kusf,oszem ski - Przybysz. sowego, parterowy domek sukienniczy Wojewódr.i;k:ieg-o Archiwum dr Stefanem - Czy powstały pa.nu w pamięci j·a- mający ponad 100 lat, kościół ewangelicki R-0.siakie:m, który ma J>-01Ła sobą 35 lat kiieś 6bra:ey taimtejszycb dni? I sta.ra. poo,zta.. O<rorkowowl poświęcona pracy a.rchiwa.lncj, jest członkiem )j:omi- - .Tak przez mgłę pamiętam rannych jest też powieść S. Górniaka. „Bojowym tetu organizacyjnego obchodu 150-leela robotników, wra.ca.jących z walk z kooa- szlak.iem", opisują.ca. poca:ą.tld ruchu ro-<no;rkowa i ~ke.wia.ninem z pochodze- kami w 1!106 roku. W tych walkach ro- botniczego w tym mieście. nia. stal m. in. MćQ!ny mój wuj, Fra.n<ii$zek - Czy mógłby pa.n wyn:iłenić wybłt-- Czy moglibyśmy prosić o killka słów Ja~skl. Pa.mięta.ro, jak kozacy eskorto- nych ludzi pochodzących z Ozorkowa.? o prze'51Złości. 0-rork.c.wa? wa.li w domżka.ch do więrLienla. łęczyckie- - Najwybitniejszym 01Wrkowia.ninem - Cba.rakte:rystyczny dla hlst-Or,i.i Ozor- go uczestndków strajków w Lod!lJi, którzy jest niewątpliwie prof. Rybka. wszech• lwwa. jest fakt. że powstał on z inłcjaty- śpiewali pieśni rewolucyjne l wznosili światowej sławy astronom polski. wy polskiej. Owca:esny właśeicdel O!Wil"- okrrzy~i przeciwko cara.tow!. - Może jeszcze kilka. słów o sam)"lll kowa, Sta.rzyńskil, orga.n.izuje przemysł, - Ja.ki przemysł rozwijał slę w Ozor- obchodrde 150-lecia. sprowadza. rzemieśln!ików, buduje folu- kowle? - Z inicjatywy Wojewódzkiego Ar· sze, które są nie-0dwwne dla. pnemyslu - J)Q powstanła. lis«J.pad0>wego weJnla.- chiwum Państwowego f sekcji łęciey0kiiej sukienni.czego. 0-rorków stal się pieil:w- ny, później rówrue'.1: bawełntany. Stąd Polskiego Towarzystwa Historye1melf(I w i;a;ym PNed l.Ndzią ośrodkiem pm;emyslu pierwszy herb Oz.orkowa p:rzedsta.wlal 150-lecie zaJożerua ośrodka fabrycu;nego włókienni.czego. Fortuna. Schei.blerów murek, symbol~ujący rru,a,st.o, bara.na., w Ozorkowie, organizuje się wystawę a.r­Jódzkich bierze swój poetzątek wła.ś.nle symboUzującego przemysł wełniany. Na cltiwa.lną. Na wystawie znajdą się ditku­w O!ll0rkow1e. Scheibler za pienlądrze, głOfwie bar.a.na 21najd-c>wał slę kruk, herb menty Ilustrujące rozwój miasta. na. prze­które otrzymał w iwsagu za córkę farbia- Sta.rzyńc.kiego. Ten herb miasta. poszedł strzeni tych lat. Osobną część stanowić rza OtLOrlrowskliego, Wernera., ro,zpoczyna. w zapomJ!ieni.e. Obecn.ie Ozorków ma będą ma.terialy Ilustrujące dorobek 12-Ie­swoją ka.rieirę przemysłową w Lod"Zli. nowy herb. Na ta.rczy herbowej po pra.- eta.. Ponadto w okresie obchodów, które Wśród ma.js•trów jego zakładów, jesrzcze wej stronie znajdu,ie s·ię co.:ó!enk'O tka- przypadną na październik i listopad br., w drugiej polowie XIX wieku, jest sp.ory ck:ie, po lewej obsada. wn:eciennicy, odbędzie się cykl prelekcji na temat ł procent ta.kich, którzy w Orror.Irowle na- - Skąd nazwa Ozorków? dziejów Chorkowa. ł bywa.Li kwalifika.cje. Potoota.tem owr- - Ma. ona in.a. pewno coś wsp6lnego z - Interesuje mnie jeS'llcze pa.na osobl-kowsk:im staje się Schlosser, który bu- dziwnym położeniem Ororkowa. Wzdłuż sty st-0\Sunclc do rodrzinnego miasta, duje tu dużą fabrykę. rzeki B'lury, na wąskim wysundętym cy- - Rodrilnne mia.sto za.wsze po7.ostawia. Proleta,riiat Orłllllrk-0.wski, mimo że na. piu, pnzvpom'Lnającym język. w pamięci nietm.tarte wspomnienia. początku składał się główn.ie z przyby- - O ile się rrorientowa.la.m, był okres, Ohcialbym tylko podkil"eślić, że książki mów I to niema.I z całej ówczesnej Eu- kiedy 0'1!1}rków był większym oś.rodlclem wypożyczane z ozorkowskiej biblioteki, a 

co widz.i.al ostatnio w Japo­
nii: 

- Widziałem mieszkańców 
Hiroszimy i Nagasaki, którz!I 
w czasie wybuchu bomby po 
zostali przy życiu, Lecz ulegH 
oddziaływaniu radioaktywne 
go promieniowania. ChoruJct 
po dziś dzień, wielu umiera. 
Wśród ich dzieci występujq 
różnego rodzaju anomalie -
rodzą się często przedwcześ­
nie, sq bardzo male, źLe raz ... 
winięte, są ślepe, chore na. 
białaczkę i choroby kost71e, 
Niszczycielski wpływ cząste­
czek radioaktywnych obser­
wuje się nie tytko na orga~ 
nizmach. ludzi. Wybuchy 
bomb atomowych w Hiroszi­
mie t Nagasaki doprowadzily 
do tego, że ryż, uprawiany w 
rejonach. tych mia.st, stracit 
w pelni lub częściowo · zdat­
ność rozmnażania, traci inne 
ważne cechy gatunkowe i u­
lega różnego rodzaju degenera 
cji, przekazywanej dziecl.zicz­
nie już od 10 pokoLeń. Po­
dobne dziedziczne anomatie 
stwierdzono również u ;e­
dwabników, wśród ł'vba 
wśród innych zwierząt. 
Następnego dnia radio na­

dało wiadomość: 
W Japąnlt spadł ulewny desze11 

o nJ.e Sl)Otykanym dotychczas na· 
tętenlu radloaktvwnoścl. lwią· 
zane jest to z przeprowadzanymi 
os.tatnlo próbnymi wybuchami 
bomb termoJ11drowych ..• 

Fakty mówią o Japonii -
są jednak przestrogą dla ludz 
kości. Wojna atomowa - to 
śmierć mili-Onów ludzi, zni­
szczenie dorobku materialne­
go i kulturalnego pokoleń. 
Ale nie mniej straszny jest 
fakt, że wszelkiego rodza­
ju doświadczalne wybuchy 
bomb atomowych czy wodo­
rowych powodują nasycenie 
otaczającego ludzi środowi­
ska - powietrza, wody, ro­
ślin, trującymi cząst~ami 
radioaktywnymi, które przez 
długi czas działają niszcząco 
nie tylko na zdrowie, lecz 
także na cechy dziedziczne 
organizmów. 

- My, naukowcy - mówi 
mi prof. Głuszczenko - pra­
gniemy, by o tych wszystkich 
faktach. wiedzieli nie tylko 
sp~cjaliści, ale wszyscy lu­
dzie. I jedn.ocześnie my, 
na-µTcowcy, my - dzialac:ze 
ruchu obrońców pokoju -
wskazujemy jedynie sluszną 
dla ludzkości drogę: calko­
wity zakaz broni atomowej i 
wod-Orowej, a jwko pierwszy 
krok - położenie kresu wszel 
kim doświadczeni.om z bro11,i.q 
jądrową. K. z. 

Nowa symfonia 
Szostak owi cza ropy, prędko pDlonirzuje się, a. równ•o- przemyslmvym niż Lódź. szcrz:ególnie SienkliewiC1La. i Przy00row-cześn.l.e w szeregi jego wkracza żywioł - Na.tura.lnie. 'L ra.poriu z końca, 1824 skiego wzbudziły we mnie za.miłowanie Wybitny kompor:ytor radziecki miejscowy, małorolni chłopi, początkowo roku ,vynika., że l...ódź ma wtedy 28 ma.I- do wiedzy, a. zwłaszcza histori~. Ciekawe Dymitr Szostakowicz zakończyt z najbliższych wsi, a. później z całego !Itrów tkackich, 29 warsztatów sukienni- może będzie to, że obydwaj pisane by- praścQ nad XI symfonią. Utwór 

' ..,._. • Oz 6 po więc_ onv jest rewolucyjnym wy 
owcrzesneg.o .n..1.olestwa. Proletariat ten w czycb. 48 czela.d!LI sukienniczej. ork w wa.li w ~rkowie. Pnyboirowskl przy- darzeniom 190S roku. D . walce o wyzwoleme narodowe i si)-Ollecrz- w tym czasie ma. 328 majstrów tkacLich, jeżdża.ł z Wa.rsza.wy do swojego syna, nli Szostakowicz wplótł 0 i:li:Jie ne bilmle czyn.ny udział w powsta.nJach 347 wa.rsztatów i 246 ca:ela.dzl. ozorkowskiego lekar:za., a Sienktle'Wica: I stary<:h pleśni rewolucyjnych a 1830 I 1863 roku. Kilkudzie&ięcl1u uczest- - Jak pra:ed~tawia. się literatura 07ior- odwiedrza.ł Orz.orków, wracając z polowa- m. In. „Wa.rszawla.nkl". ' nik6w powstania. stycznl-01Wego w Orror- kowa.? nLa z sąsiednich Sokolnik. PierwHe puł>llc.zne wykonanie kowie 2l0Staje zesłanych na. Syberię, a - Litera.tura. jest barWro uboga. Oso- R-ozma.wiała. I XI symfonii Sz<>stakowicZil odbę-~ jeden z nich, etzeladniik szewskl, Stefa.n biścde na.pis"''mn dwa artykuły do „Ziemi WACLA.WA KASPRZAK dzle się w dni obchodów czterdzie '\ 

siei rocznicy Rewolucji Patdzlerat ~~~~~~~~~--'"----~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~--~~~~~------"<I kowe. 
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r. „W 18.87 
zostałem 
księgarzem'' 
N aprawde _nlec?<]zienna u-

rocz.ystośc i.ntere,sJUj ąca 
t>r7'ede wszy.stldm nas, mtlośn i­
ków k'liążek, . odbędizie .snę 
w niedlzicle. Oto, o godz. 
11 w sali Pre0zyd[um Rady 
NarodQ\l/ej, udekorowany zo. 
&ta.nie Krzyżem Oficersikim 
Odrodzenia Pol5ik!, nc.s.tor ksi~­
garz.y łódzikich Juliusz Goźliń­
sld. który obchodzi. ooocnie 7().. 
leoi.e pracy. 

- Rozpocząłem prace w 
swoim zawodzie w roku 1887 
w Lublinie, w księgarni Mi­
chała. Arcta - informuje mnu.e 
jubilat, którego odwiedzliłem 
w antykwami przy ul. Piotr­
koWl'llki.ei 133. gdzie pracu·ie on 
ja]ro bibliograf. - Do Lodzi 
pny,Joohalem w roku 1894. W 
wielldm tym m1esc1e b:vlo 
wówczas zaledwie kilka księ­
garni (m. in. Fischera i Neu­
millera}. Oddział Gebethnera 
prowadził wtedy srirzedd nut„. 
I fortepianów. Ja zaan1razowa­
DY zostałem celem rozbudowa• 
nla działu książkowero. 

- Jak szły wtedy dnteresy 
księgarzy? 

._ Królowie bawelny robili 
w tYm czasie w Lodzi kok<Miy, 
ale księgarze nie. Nasi klien­
ci rekrutowali się wtedy 11rze­
de wszystkim z inteligencji, a 
teJ w Lodzi nie było nadmia­
ru. Tak wlec Gebethner w 
cza.sie kryzysu w roku 189!l 
musiał sprzedać swó.f łódzki 
oddział Rychlińskiemu i Wer· 
11erow:I. 

- Jacy byli najbardziej po­
pula.r.llli. aut<Jirzy pok;icy pań­
skiiej młodości. tel wc.ze.śnd.ej• 

Idziemy 
do "Hali" 

5Z2 i i tej ruieco już później­
sz,ej? 

- Ci w$zyscy, których dzie­
ła I dzisl.a.f cieszą się na,Jwiek­
sza poczytnością, to znaczy 
Prus. Sienkiewicz, Orzeszko­
wa., Żeromski, T etmajer, Rey­
mont... no i Przybyszewski, 
którego twórczość jest już dziś 
priebrzrniała. Skoro padło tu 
nazwisko Reymonta chciałbym 
dooać. że mieszkał on u mnie 
w latach 1896-7, w tym cza­
sie, kiedy zbierał materl.aly 
do swo.Jc.i „Ziemi obiecanej". 

- A jaki byl stosunek wladz 
camkll.ch do ruchu czytelniC!Zie­
go? 

- Wszystkie książki llr'UChO·· 
dzlly przez ostrą cenzurę. Nie 
wolno było svrowadzać pol­
skich książek drukowany<'h 
„za granic11.". wi<:c w Krako­
wi•e i I,wowie. w których to 
miastach bu.inie rozwi.ial si<: 
wówczas ruch wydawniczy. 
Ale radziliśmy sobie z tym ja· 1 
koś. Im większa była paka 
książek JIOlskich, sprowadza­
nych .• z :zagranicy", t:vna bar­
dziej suty był poczęstunek, 
którym częstowaliśmy cenzo­
ra... no i grubsza łapówka, 
jaką wsuwaliśmy mu w rękę„. 

Jll!l!ilu.sz Goźliński zadl7Jiwia 
mnie swo.ia. niezwykłą pamiP,­
oią. żegnając się z illlim. po­
zwoliłem sobie n.a pyta.me czy­
sto mywatne: 

- Proooze 'P(l'Wiedzieć mi, 
cz.emu zaw<lzrlęcza pan swoją 
śwież.ość umysilu i tak dosko­
nałą pamięć? 

- Mojej miłości do książek„. 
mlłośel. która nie pozOE1ta.ł& 
bez nagrody: ustawiczne obco­
wanie z ksil\żkami i ciągle 
czyta.nie gimnastykuje i od­
świeża umysł. Tak więc ł mo­
ją pamieó utrzymało to w „do­
bre.I formie" - uśmiechnął się 
stan' ksi.ęs:a rz. 

Rorzmawlal M. J. 

Kwiatki l remontowej „11uki" 
.„Pól miliona złotych włożo­

no w remont budynku miesz­
kalnego, pr-.zy uJ. Więokow· 
skiego 12. Ladltl.a sumka. Moż­
na za te tl'ien:iądcz.e wykonać 
pracę. jak to sie mówi „n.a 
m€daJ.". Można. ale„. 

Oto po zako11c.zieniu robót o­
kazało się. że nieszcz.€lne. po 
prostu partacih.ie pokrycie da­
chu SIP<>Wodowało zalaniie kil­
ku mieszkań. · Lokatorzy któ­
rzy .Wążyli już pomalować 
swe pok()j.e, wystą.p\U na dT<>­
gę sądowa o ods:zlkodowanJe 
za poniesione materialnie stra­
ty. 

W innym mieszkaniu (3a.) 
wybudowano piec kuohe.n.ny, 
al.e w.idocznie przez: „roztant­
nie'll!ie" zaP-Omndano o dobrych 
przewodach kominowych, za.-
1'.>C'\vniających odipowiedni do­
stęp powie,trza. Nk wiec 
dziwnego, te pi.ee dYI?lli na po­
tęgę. 

Komitet domowy remo!l'l!to­
wanei PQSel)ii. przy ul. Więc­
kowskiego 12 siłus~ie odmówił 
podipisania protokołu O(].bdoru. 
Jednakże inWEstor uważa, że 
remont Joe.st tu zakoń=Y· 

Inny pr,!;yklad: ulica Nowot­
ki 107. Koszt remontu z z.a.ola­
nawane.l w kosz:torylSlle iiumy 
165.000 zl wzrósł do o!rolo 
200.000 zl. Tu również remont 
uważa się za zakońcronY. A 
tvmozaoom„. W mieszikanlu od­
pada.ja już tynki.. zaś instaln­
c.id elektrycmych. «ndazdka i li­
czni.ka me zabez;pl.ecWl!l.O. Wa­
dJiiwe paląc1ma przewodów 
elektrycznwch naiprawione „,,_ 
sta!Y pra,ez samyoh lolta.tor&w, 
Oczywiście na wła.s.tlY koszt. 

Jeszcre dowclrpnie.l post11toil 
wykonawca przy remoncie hu· 
dynilrn. przy ul. Hut:ora 32. Wv 
staw.i.ono tu .iuż drugi rachu· 
nek za prace fikcyjne, których 

Klub Międzyn~rodowe:J PMsy i 
Ksląż!ki :zawlad&mla, 12 'I dnJi1e.m 
1 pa±d2ll·em.iik.a 1957 T. uroclwaua 
kul'sy języków dQa początkuJ11·cyc\l: 
francuskl·ego, an.gieJ.sklego, niemlsc 
kieqo, ro·syjs:kiego. 

Kursanci otrzyma]!\ specjalną 
ksl 11żkę do nauk! sys-te'JTlem. „Lin- . 
gw a.f oo". B liż.u<e szcr.egóły w 
Klubie MPJK. 

nikt na ~ nJie ogląd.al. Poza 
tym roboty remontowe prae­
prowad7Jone są wyjątkowo nie­
dbale. ~go najilep.szym dowo­
dem - wznoszony budynek 
gospod.arcrzy, którego ściana 
jest od.chylona od PiO!llu 3-5 
cm. 

Ulica Nowotld 33, Kilińskido 
18, Kopciń&kiiego 89. żelazna 
18. ŻWlirkd. 4, Zeromsklego 1~2 
- oto tylko nJiektóre posesje, 
l{dzie za:i.stniala podczas wyko­
nywania remontu Podobna sy­
tuacja. A PJ.'7'ecież to są tylko 
jaskrawe WYPadki niesoJddnie 
prze.prowadzanych prac - na 
mnie.i.sz.e bowiem nie starczyło 
by nam m~e.isca, \I.by je Wf!ILY'­
stkie w:vmi€nić. 

Dru'5tim „graiechem 11lównym" 
WYkonawcy. to praewlekl:ość 
robót. Nier.zadlko sie zdarza, że 
remont trwa ponad rok. Jako 
istotna przyczynę tego stanu 
rzeczy wy~onawca pod.a.ie nie­
dostateczne i Jllier:vtmkzne za­
opatrrenie materiałowe. 

To .m-awda, że w bież. roku 
z zaopatrz.endem .iest bardzo 
źle. Brak P<><.Wtawowych ma­
teriałów. jak: cegły. płytek fa­
janoowY<lh. blachy, katli. pirz,e­
w00ów E-lektrycznych„. Jed­
nakże sy-tuacię tę pogarsza je­
szcre marnotrawstwo i nieod­
powiiedlllie zabe2lpiecr.enie przed; 
kradzieii:a. Bo jeś1i z remont()~ 
wanej P<ASi€&Ji .:... jak to mia.to 
miejsce np. przy ul. W~kow­
skiego 30 .,..- każdv może wy­
nieść. a nawet wywieźć de­
ski. cegły itp, i nikt na to lJJie 
zwróci uwagi. Jeśli sami loka­
torzy nie dbają o to, aby dzie­
ci nie r.ozn.O\Sli!y i nie ndszczv­
ly m.atel'lialów - trudno. aby 
rooi.ont prowadron.v byl ryt­
micznie. 

Przv ul. Czestochowskiej 12. 
oo naimniei trzy &amoehodY 
'Pia.sku z t>OWOdu braku odP<>­
wiednlie.J(o zal(.t"Odzenia rozdep­
tano. 

J!.itJE"I J.a raaa.kejl 

„Racionalizalorzy'' z MPR-B nr 4 
Nowy - można t'zec „t'acjo­

nalLzator&lci" spo,sób funda­
tn.entowania demonstrują rnura 
rz.e III grupy robót z MPRB 
nr 4, lokatorom zamiesi.kałym 
przy ul. Sanockiej 39. Ponie­
waż = fundamenty wZll.Ol!l7..<>­
ne.go budynku goopod.arwego 
posta.niowiono wykorzystać ka· 
mień budowlany, murarzR. w 
gotowe wykopy wrzucają ka­
mienie „jak popadnie", a na­
stępnie wyrównują je „zapra­
wą" w pootacl piasku i... ska· 
roien!alego cementu. DLaczego 
skamieniałego? Ano, po pl'01$1Łu 
dlatego, że cement zwiezijono 
diwa miesiące wcześniej i w do 
datku umie.szcrono w komórce 
o przeclekaji\CYID dachu. Nic 
dziwnego, że cement ów mo­
mentalnie zam1enil się w ka­
mień. Marnotrawstwo i bez­
myślność w MPRB nr 4 -
święci triumfy. 

Ale na tym jeazoz;e nie ko­
niec. Na budowie brak dzlien­
nika, do którego :i.n&pektO!!" nad 
zoru mógłby wpisać &woje uwa 
gi. Ustme zaś ootr~a in­
spektora, że w razie nie zanie­
chani.a. „racjonalizatorskrl.ego" 

„ Wszyscy" 
Mieszkamy na l\el!ldni. Jest 

nas spora ;romadka chłopców 
i dziewcząt, którzy chcieliby 
i;końcll.yć z dotych~a.scwa. mo­
notonią życi,ą i nie fi.pędzać ca­
łych dni w domu lub na uHcy. 
Niestety. W nas~j dzieilnicy 
nie mamy mOliliwośd ani upra 
wian.La sportu, &li ~nia 
czasu w świetl.!cy, gdyż w ogó­
le jej nie ma. 

'Wprawdzie lokal na §wietli­
cę jest i j.uż ktllkakirotnie na 
zebraruach Samopomocy Chlop 
sklej rozpatrywano sprawę 
przekaizania go nam, ale gdy o 
tyoh planach dl()IWiedz.ieli się 
E'ltirażacy, oznajmili, te lokal na 
leży do nich i natychmiast za­
jęlli go. Jednak po kilku 
<iniach, nlewiadomo z jakdego 
powodu wyiprowadu.Jli fldę i o­
becnie pokój j~t pt11Sty i tylko 
czasami wynajmuje go ZSCh 
na swoje zebral!lia. 

Co wiec !Il.lmy robić? Sami 
nie rozwiążemy tej sprawy, be.z 
pomooy ZSCh cz;y strażaków. 
którym przeoież nde powd,nien 
byc obojętny los tej salki. Na­
p;is;de o tym w „Dzi-enniku" 
może przclrona to '9!1rażaków i 
7..SCh. 

sposobu fundamen.bowania """ 
trzeba będzie fundamenty n& 
nowo wykonać - na niewiele 
&ię zdają. Inspektor swoje ,.... 
a mUJJ:'ane swoje. 
Uważamy, :ie dyrelćaja MPRB 

nr 4 winna się zadJnt«-2;S0Wa~ 
budowa. gdzie wprowadza się 
aż takie „m:nowa.cje", które w 
kon.sekwenoji ;r-ożĄ 7.;i.wĄle-
niern budynku. J. s. 

Jak się uczyć 

bez książek 1 
S~ny i kreha.ny „Dzi«l• 

ni.ku"! Jesteśmy w wie1k.im nie· 
szczęściu. Z te~ n!e.saozęścia 
tylko Ty l'IlOOesz nas w:vrato-­
wać. 

Na poozątku roku sz.kQlnego 
powiedziano nam w si.kole, że 
będziemy uczyć się języka nie-­
rniooitiego, lecz ra<liość nasza 
trwała niedługo. Z czego się u· 
cz:yć, jak nigdzie n!i.e można do 
&tać ~iążek. Od szukania bo­
lą na& nogi, a naszym rodzii.• 
com i ciotkom aż popuchły, 
I nic z tego. K,s,iążek jak nie 
było, tak nie ma i jak mówi.Il 
w księgairniach: nie bę<lzJie, 

Co mamy robić? Na trzy kla• 
sy pią~ w na.si.ej szkole mamy 
jedną k.$iąikę do jęz. niemi~ 
oltiego. Gdybyśmy mieli ks.i.aż· 
ki, to w ciągu jedne go roku na• 
uczylibyśmy się języka niemie­
ckiego. Moglrlbyśmy już roz• 
mawiać i pdsać p-o niemiecku, 
A kiedy będziemy umieć pis.ać 
moglibyśmy kor-es.pondować z 
dziećmi ~ szkól n iemieckich. 
Mamy jeszcze wiele innych 
pro,jektów na przyszłość, ale w 
urzeazywtlistnieniu ich stoi na 
pr~odzie braJc klsiążek. 

Wierzymy moano, że „Dz.i.en• 
nik Lódzki" nas nie opuści. 

Jnlecl z kl. Vb 
Szkoły Pod&ta.wowej 1!3 
Lódź, ul. Sowińskiego 58 

Mieszkańcy bloJtu lll pr..ey ul. 
Marynarskiej: Jak i.nformuje 
nas MZBM-Staromiejska, :za­
lrońerzienie montażu kotłów' w 
WaS1.1ej po.se.scji przewidz.Um<lr 
jest na 10 października. 

Ob. Walczak: Prosimy o uto 
&1Jeln.ie &ie do Redakcji w ao­
dz.inach oo to do rn. Pro&i.rny was serdecznie, do­

pomóżcie nam, a na pewno nie•-------·-----­

ŁMzlka Hala Sportowa 
wzbudza żyme zaintereso­
wanie nie tylko wśród st.rxr 
towcćw. Jej wielikość, śmla 
łe rozwiązania łuków skle· 
pienia, usyt'lllaowanle p<:>· 
szczególnych częśct czynią 
halę Obiektem godnym o­
bejrzenia l ściągają na ul. 
Żerom&ki:ego llcz.ne ll'Zes~e 
łodzian. 

Obserwując ten „turysty 
cmy :ruch" „Dziennik Łó­
d7.ki" posbanawH zorgani­
zować dla swych Czytelni 
ków wycieczkę do hali. 

Inicjatywa godna poparcia 

Reasumując: z remonta~ ...... 
mimo sugestii• wykonawcy a 
po CUJęśoi :Inwestora, że .sytua­
cja ei4' ,Pollfawd.a - nadal je.st 
źle. Nadal bowiem &!yszy sit: 
uzeMdndione narI;ekanJia loka· 
torów, że remonty pr.7Je1Prowa­
dza:ne sa. z ust.erkami i to u­
sterll::am!I. bardaio powatnymi. 
Nadal praoe prZJ0blegają zbyt 
woll!lo. nadal p,r:z1ekracza sii; 
kosztorysy. rozkrada materia­
!y„. Z jedne.I strony winę w 
ten stan nieczy Po'!1.0&i bez.po­
~o wykanawea - MPRB. 
z drogi.ej zaś !Inwestor MZBM, 
który n1e zawszie oop!JnOW'l.lje 
prawidtow-ego prowadizenia .ro-­
bót na dane.i po.sie.sj~. N~ bez 
winy róW'!l.ież są 1 lokatoirzy. 
Do nich bowdem należy sprawa 
zabęzpiecze.llli.a zwiezLonych 
materialów budowlanych. Tak 
więc, dopóki wszy.st:y zadntere­
sowalJJi sprawuwm 'Przebie.giem 
remontów nie włoQ:a maksi· 
mum swego WY.sd.lku - trudno 
będzie liczyć na jakąkolwiiek 
011ólną OOJ)l"awę sytuacji re­
m<mitowej w Lodzi. 

za.wiedziecie się na młodzieży 
Retltin.!. Na tym kończymy. 
Nde będziemy składa~ podpi­
sów, gdyż jest ich zbyt dużo 
ale za to · składamy podp' 

Przypominamy, że wy­
cieczka od-będzie się w nie 
dzielę 29 bm. Zbiórka ucze 
stni'kćw o godz. 10 przed I 
halą przy ul. żeromskiego. 

I 

Swietlioa. CBT przy u[!c.y 
Andlrzeja Struga j~ jedną z 
llczniej uczę.s=aeych w śród· 
mieści.u świetlic. Sprawia to 
chyba prawie codzienny kon­
oert jazzowy pięciu mlodzień· 
ców, sluch.a.czy jedrnej z lód1z­
kich szkól muzyczmyoh. Grają 
dla siebie i innym „do slucihu", 
więc sporo młodzieży przycho 
dzi. pocllSluchać muzyki i przy 

Kilka pytań „Dziennika" 

Odpowiada dr Wilamowski 
ordynator Lecznicy Zwierząt 

.„ ... ~, ... ~, ~„„„~,, 

_ Od jak d&wna stoi ka.mknny koń nad wejściem do l 
leeznfoy? 

- Od bl:i.sko 5IO lat. Natomia.st lE<:rzni~ wYbudowano 
w 1897 roiku. 

- Ilu pacjentów odwłedzilo zakła.d w bletąeym roku? 
- Ponad 16 t)"Sięcy. W tym s amym om\Sde w woje-

wództwie łódzkim udzieliliśmy 4.275 porad. 
- Juy 11a.cjenci w ciiasie v."'2yt zachowuj:\ się nllJ~ 

spokojniej? 
- Przede wszY\SIL'tim świnie. Następnie kooie i krowy. 

Zresztą wszystkie chore zwierzęta z chwdlą gdy J)O'!Jrze­
bują pomocy są na<lz:wyczaj cierpli-we. 

- Czy lecznica. miała ostaitn.io do ceynlenta z Jaklmli 
draipieżnikiem? 

- Owszem. Lw~cy z lód.zkńego ZOO obdnaliśmy pa~ 
Ztlt', który wra.sital w la.pe. Podcz.as zabiegu nasut pa­
cjent.kA unierud1omjona prze.z klatlkll zacisk.ową, Z<10ho­
wywała się bar<lzo g.rnecznie. 

- A (llZy d.llikon&nl) w zitldadzle jakichś operacji? 
- Q.s.t.atnlo przeprowad2llliśmy dwa ces.an\\kle cięcia u 

malych sucwk. 
- Jakich ŚJ"Ddków używa. alę do usypla.n;La. zwlene,t 

poclll'Zas <t<per~ oji? 
- Małym dawkujemy eu;naroon, na1!fl>mla .s.t duże usy­

piamy kilkoma kilc•gramami wodniku chlo-ra!u. Przy sta­
nach bemadz.iejltlych uśmieroamy stryc:hin.iną. 

- Czy jest w Lod:z.I j.a.k.iś zwier~ęcy ,,cmc.n•ta.n"? 
- Obecnie zwierząt się n~e 7..akoPuje. W całości za• 

biera je „Baoutil" - zakład odpadków zwi-erzęcych. 
Tlu.sz.cze idą na mydło, kości na prwmial, l'>kóra j~t 

; równded: wykorzystooa. 

okazji zagrać w bilard, &7.achY 
c:z.y brydiża. A jl\liŻ w niedzielę, 
na tradycyjny wiew.orek ta­
neczny docisnąć się trudno. 
W)>tlSlJCZa się tylko ok. 1'50 o­
sób, reszta z kwaśnymi mina­
mi musi odejść z brak.u m.i.ej.s­
ca 

Kierowndczk.a świetlii.cy, Kry 
styna Roo.iak ohciałaby romze­
rzyć d.1;ialalność świetlicy w 
1.nnym jesrore kl~r1mku. Chcia 
laby tu zorganizować kliUb, w 
którym odbywa!vby &!ę prełek 

zbiorowy, 
Wsz:vsc;v 

J. Kr-sld 

700 ósób wyj~żdża dziś do PGR 
Pomoc przy wykopkach 

iesł niezbędna 
cje i odczyty. M<Yi.na by 1lu 9 ~oo br. prezydium CRZZ czym PGR 111· da~ d~gu nie­
także napić '9ię kawy czy li- zwróciło sdq ® wBeylSltkich orga- :r;bę<ina j~t pomoc spoilecuiia za-
mOl!liady, zjeść ciasitllro. n~cji zwlązk>owyclJ, i raod roboit klaidów pracy. 

Na rea!Qzację tych planów n.f.az,)ich o ~elE1nie pomocy ifO- W "Prawie tej wypow.!eóział 
trzeba. pienl.tjdzy. Kierowinicz- spodansibw~ ~~st.wowym ~ ~ re'.::retaT.Z CRZZ, pos. P. Ga-
ka RooiakJOwa 00 dlużiszego kampa.l!llł mdiwneJ t wy}(opko~eJ. jew.si!Qi: 
już czasu ubiega &i~ wi~c o OPe;oni1e l'OQJpocz.ęly &i~ zb10ry Nadwiększej pomocy PGR w 
kir·edyty, które z czasem ~pła- rośl:n okopowych, w związku z iiniJwach ud:zle.lizy za:tuady pracy 
ctłaby świetlica, bawi.em dzle z wojewódiz.twa lódzlltiego i m. 
ki urządzanym raz w tygodniu Lodzi - ok. 6 tys. osób. 
wieozorkom t.ainecznyrn, przy- N·1e eksped1"enlka Ob-eende OhrZYma.lfflmy pierw-
n4il."1 stały, choć niewie1k.i. do-- ~ sygnaity świadczące o tym, 
chód. O pomoc w tej ąi;ra·wie I k" , k że wę-bu:nek ochotmdków z za.kła 
:uwracala się ona już cLo CBT, ICZ tlf0Wft1Cl I dów pracy napotyka na trudinoś-
Mitn .. Przemysłu Ciężkiego, Oen . . . ci. :Np. w Lod.Zli zgmilo się do-

. tralne.~o Za<rządiu .Prziem. Ma- J„·k n1u mforllluJe Pansitwo~va tychcza.-; zaltidwie ok. 700 osób. 
SZ)'I Wlókienmiczycll WszędJzie Inspekcja Ha.n.dlowa, spr.awa ~11.1y· Tymc:za5'e!ll tysiitoe ton ziemnia 

in . . . · ny KoZ'łowsk1ej - ·k1erown:ezkl J ó · "u kó ···" h 
od5ylaJą J':l . Jed1~.a~ od „Arui.a· ~to.l.&ka nr 59 w Domu Dz·leckll t w l „ ra. w CU1Nrowyc cie-
sz.a ?o Ka1faiSZia .1 do te~ porY (Próchnika I), odpowtedzlailnej za kaja, na wykopanie i zebranie z 
ambitna kierown1ozk.a. nic nie ukrywanio pe>pelinowych bluzek pola, a .sytuację pogai!\'i.Zają jesz 
zdziałała. dziewczęcyoh l odmowę i~h spnie· c:ie n.iekorzystne waruin.k'..i aitmo 
Nas.~ym 'Zda.niem, J)OW!nna da,i;v - :!)ostał~ 5kierowan,a Ili! dm &feryc.zne. 

m.aleić zrooumienie, po)'llll.rcie 11ę PO~tępowalll.la karnego. N.sto- Dla zaopa1irzen.ia miast w ziem 
i pomoc w C<ln<łil'a1nym B-Lune mla•st eksjle~1e.nt.k.a tego ~to1·8ka nJaki i :z,a.pewnien~a ~­
T · 1 

M óld Marta M;),cl'e]oewska - J&k SHl oka· niej ilo6<::i surowca priiemy,MO'llll'i 
e-cn:n <:Znym asz.yn Wl ein- zeilo -po dokladnym sprawdi;eniu -- spożYWawmu, niezbędne je&t jaók 

ruozych or~z w Centralnym Za nie mlałs nic w~póLnego z powyż· niaj.s.zyi:llsq;e i naj~pra.wn.WJ~ 
rZĄO!z!e t.ej in.s.tytucji. (slb.) szym nadużyciem. pr7<eprowa&z,ęnie wykopków. w 

Skradzione maszyny 
tej SY'tu:iieji wważam:y za koniecz 
ne ud~ielenie prl!leZ ~lttad.y pra­
cy li'z.«okiej Pomocy w zbi0lt"Z€ 
p!oemów ziem!ntla.ków i innych ro­
śli.n Qkopawyoh, z pól PGR. 

powróciły do właściciela 
ndcld.ej 95 i Jan Gieroń.ski, 
7.am. Dl'ZY ul. Podgórne! 24. 
WsoómiJdem :i.eh byl MichaJ 
E'.i.iz:1-'&%ltofowic.z. - $7.0fer Po­
Jt<>tow!a Ratuini~go. który 
~waó.zł maszyny karetką po­
gotowda. 

Wam d«lać, oo wyjetdżaJąC'.V 
ot.r.eym.ują POZa zaplaitą w PGR 
!l.Omlaane wyna,g~e w 
swych uuklad.ach pracy. 

Pierw-"Zy turnus wyjeł.dia do 
P-O·R województwa ko.szalińskJe­
go Jurt dziś. 

Gapie . 
Wbrew rótnym teoriom I hipo­

tezom, głoszącym, io cdonkowle 
diblejszogo r.połeczel\atwa tylą 
w ciągłym poclenerwownnlu, te 
musz;s 1ię ci;s11le spieszyć, że ma­
ją coraz mnlel czasu d<> wluneJ 
dyspo•ycjl - na rozrywki, na od 
poczynek lub po prostu na rozej• 
nenie slq wokół siebie - z11no­
towalem ostatnio w pamięci ta­
kle oto obruki z naszego mlacsta: 
~ 18 osób płci obolga w wfe. 

ku od 10 do 67 lat stało w dość 
zwarte! gruplo I przez 3 godilny 
gapiło slii na człowieka w kom· 
blneroni~, który przy pomocy 
młotka pneumatycznego kruszył 
n11wlerzchnlę remontowsnet uUcy. 
Wymlenl111i też między sobą cton· 
n11 uw11gl w rodzalu: „Ciekawo, 
co bv było, takby takiego diabła 
przyotawlć człowiekowi do brzu• 
ch11". 

liifi1 lO·osobowa grupa mę!ciyzn 
cało przed·poludnte podzlwlala au­
tos·kuter stolący na ul. Traugutta, 
Jedni z nich toczyli dyskusję ni. 
„A\o faJny", !inni zd ni. „Ale 
lmJszny". 
Il Tłum mężczym i kobiet 

przer. pól godilny sterczał nad le 
t11cym pośrodku ulił:y „trupe111" 
męRkim i u1tanawlal 11ę: Co w 
mankieclfl lewlcJ nogawki t~o 
lacet. robi oqon od iledzia ł Gdy 
wrcszclo „trup" wstal, <:zkni\t 
głośno I począł oddałać się na 
czwe>rakach w kierunku najbllt· 
atel knajpy - 11apia rozeazll sl11 
z rou:r.arowanlem na twarzach. 

litl Na wyąokołcl pierws'tł!go 
Pltttra pewnego domu dwóch elek 
tryków zaldadalo reklam11 neo­
nową. U dołu od rinu zqroma• 
dr:llo &ifl około 1etld naplów, ia• 
datąc tym z góry takle mniej 
wlęcet pyłllłtia: „Panta mistrzu, 
na co to wli•·śclwle Idzie: na protel 
czv na crar.1", Gdy wrtt1zcie je· 
den z elektryków, u11lUll\c odpo• 
wiedzieć na podobna pytanie, 
ll<Jladł J złamał D<>!lę - !lum ga• 
plów powlęknyl alq o dalsze lło 
osób, 

t 
-Czy leczenie zwlem:ąt sprawia. J)anu przyjetn.nOlłć? ! 
- Ogromną. Przynosumie pomocy bezbronnym, cier­

piącym stworreiniom. jest jedną z moich największych 
pasji życiowych, _______________ :::?~_::~. I 

Wc1.orai w ~wietlicy Sród· 
miej&ko-Lódi:zildch Zakładów 
Pr:wnwslu Oziewia.MkdeJi:O Pro­
kuratura - Sródmieścrie pr!Z9• 
kazała :z.11łodoo 14 mas.z.Yn dl14.a• 
w'.ar.s.kich. skradr.iMych :z :w­
kładu nccą z , 17 n a 18 liipca 
br. Jak już ostatnio informo­
waliśmy, 12 maszyn szwalni­
c.zych t.Y'PU „oV()rlock'', j€dną 
guziozal'lkę fll!'az 1>te.bn6wkę 
skradli z zakładu: Edmund Ja­
DOWdcz. wn. IDnY uJ. Pabla• 

Ci l~'.e są głównym! 19Jl)raw 
cami kradiJi.~y. Obo!k nilch WY• 
11t!łPU.ią .i~ liczni pa~ 
i W'51J)Ólnicy. maj acy zwi41.zek 2: 
tił ~tw~ aJ:erą, 

Clił) 

W tlZ'J'Si:.Y ch~tmi P!'067.eni są o 
zgla111!.a.nie t;;ię w zaikladach pracy 
lub bezpo~io do od.~lalu 
Wea:'bUl.llkU Al. K~ nr l, 
pokój 14. WYJll.id na$1:•p!lle#O tUJJ:' 
nmu nasta.pi pra:wdopiodobnie 
7 paździea:nika. c~ais trw'ania tuir. 
n~ .- I tygodn.l.e,, 

Mógłbym opowiedzieć teszcze 
68 takkh obrazków, ale nlestery, 
wiecie, lak to )Ml ditslsJ z tyin 
cp,sęm, Mu111q Jut leclet. Po. 
flQlllQ aie troch.„, »a gap~ 

. I 



WAZNE TELEFONY ICO'Dfł~·-· ?K•(p~,; wracaj się synu" si. 
p t M"l! e I lb. Lil. g. :w „Zelazna 

ogo • i cyjne 253-'n~~ ma.ska'• i występy ilu-
Pog~t. ~tunkowe 254-44 __ Q - --- O zjonistów (sprzedaż bi 
Straz Pozarna · 8 · 
Kom. Miejska MO 292_22 MUZEUM ARCHEOLO- g. 16, 18 (g. 20 seans letów ~a wvstępy od­
Miej&ki Ośr In.lor 359_15 GICZNE I ETNOGR A zamknięty) bywa się od godz. 15) 

_:__ . fWZNE (Plac Wolno- ROMA (łlzgowska 84) GARNIZONOWY KLUB 
sc1 nr 14) czynne g. „1\lalżeństwo dra Dan- OFICERSKI (Tuwima 
l.?r-18 wina" doz.w. od lat 16 34) i::. 17.30. 19.30 

g. 16. 18, 20 ' „!'iecforaczk.i" dozw. 
NOWY (Więckowskiego lit K,I NĄ • SO.TUSZ (Nowe Zloino) od lat 18 

15) próba i<eneralna „Noc Jest mOt!m kró-
„Clemności kryją zil'- BALTYK (Narutowh:.7..a lcstwełn" doz.w. od lat Uwaga: Repertuar spo­
rnię" 20) „Urlop w Wenecji'' 12, g. 17, 19 rzadzono na podstawie 

JARACZA (Jaracza 27) dozw od lat 14 g '6 STU ()10 <Bvstrzvcka 7-9) komumkatu Okręgowe 
g. 19 „Pri:ygoda flo· 18. 20 ' · ' ' „Stawka o życie" - ~o Zarządu Kin 
rencka" DWORCOWE (Dworzec dozw. 9<l lat 14, g, 17, "' ~ • 

POWSZECHNY (Olr. Kaltsk.i) „Watr na I<>- !9 . . . . ZOO czynne godz. 9-19 
S.talil!lgradu 21) g. 19.30 dzi~"· „Jeleń I wilk" Sl YLOWY (Kilmskieg~ PALMIAR.NJA (Park Z.ró 
„Pigmalion" dozw. od „K1msobo podróżnik'' 123) „Fernand Oowboy dli.ska) czynna godz 
lat 16 !(. 9, IO. 11. 12, 13. 14 f~Z~O od lat 14, !(. 16. 10-18 

MLODEGO WIDZA !J\fo 15, 16. 17. 18, 19. 20. SWJT <B I ki R I) -
niuszki 4a) g. 16 ,,Slu- 21, 22, a u<;;, yne t O • I k 
by panieńskie" GDYNIA <Tuwima nr 2) „Odrodzeni doz.w. od yzury ap e 

ESTRADA SATYRYCZ- „Ja I mó.i dziadek'' lat IB. !!._ 16 . .18. ?Cl 
dozw od lat 7 g 9 TATRY (S1enk1ew1c.za 40) Ob Stal" d 15 ~A (Traugutta nr I) Il 13 Pr . 'dt·' .Ral kapitana" dozw . r.. m15I"a u ' 

rueozYillna •. · ogram . a ;._, 1· 1 ·Pabian.icka 218, Jaracza 
~ naJmlodszych „TaJem-· V'U at 6· a. 15. l8. W 32 Główna 50 Kopern.1-

0P~RETKA (Teatr t,;t- nica starego zamku·•, TA!RY. -. I.ETNIE cuJ. ka: 26 Narutowicza s 
ru, ul._ Północna 49-->l) „Jaś i Ma.łgosia.". „Ko S1enkiew1cza 40) „Bo- Plac: Kościelny 8 ' 
g. 19.1::> „Bal w Sa- nik P<>lny I mrówki" haterowie są zmer.ze- · · 
voy'u" „Wycieczka", „Dziwny ni" doz.w. od lat 18. !(. A~ AI. Ko~ciuszkl ł8 

,,PINOKIO" (Koperruka sen prof. Filutka" g. 20.30 - J?no czynne pełni stale dyzury nocne 
16) g. 17 „Królewic:t 15, 16. „Zdarzyło się w t~lko w dm .oogodne D'"ŻURY SZPITALI 
ł żebrak" Paryżu" doz.w. od lat WISLA (Tww1ma nr 1) i. 

AR.I EKIN" (Wól I I 14 g 17 19 21 ,.Or.a.my rynek w Pa.rv- . 
" k ' 17 pczai. - MLODA GWARDIA 'Zie żu" dozw. od la.t 12, P?IOz~lctwo: Bałuty -
~~0~) g. " tasie Jona 2) „Wzgón:e · 24 g. 10, 12. 14. 16. 18. 20 SzPJt<il un. dr H. ~orda-

SALA OPERETKI (Piotr nie odpowiada" doz-,v.jWOLNOSC (Przybyszew ~ai ~t. r-~~ChZ<l: ~ 
kow&ka 243) g. lQ.30 od lat 14. i::. 10, 12. 14, sk.iego 16) „Damski _o eg~~italu im C~~~­
Rewia iluzji i humoru ,.Skarb kpt, Marten- krawiec" dozw. od lat Skłodowskiej ~1 Curie-
„Karlini" ~ft dozw. od lat 7, i< . rn ,g. IO. 12. 14. 16. 18. Sklodowsk'ei. 15." Sród-

* :f. tit M z 8· 20 20 mieście. Staromiejska i 
1 ' U 'A. <Pabian.icka lJ~~ WŁOK,,"llARZ (Próchni- Widz.ew - Szpital im 

~K RADZ_I~CKI CP·· „Mll1ony na wyspie ka 16) „Gon:ki ryż" - dr H Wolf ul Laglew-
N1epod!egłosci) rue- dozw. od lat 12. g. 16, dozw od lat 18 ;, 9 50 'c:k • 34 36. • 
czynny 18 20 · "' · · ni ;i -

( - PIONIER (Franciszka:'!- JE·aJ4·10• 16·20· 18·3° Chir.u~gia: Wo'isk. Szni 
KONCERTY ska 31) - remont · t.'ll Klrmczny, ul. żerom 

;:>OJ,ONIA (Piotrkowska ZACHETA (Z,gf~rska 2f.i skiego 113 
FILHARMONIA (Na.ru- 67) „Czarna teczka" „Urlop w Wener.i• Interna: Szpital im 

towicza 20) g, · 19.30 g. 9.45. 12, 14.15, 16.30. d
12
ozw

14
· odS 11~!. 14. IZt. 11~; dr Pirogowa, ul. Wól-

Koocert Symfonicz..ny 18.4!1. 21 . · · " a"' mor a e czańska 195 
(F. Mahler - USA) POKOJ (Kazimierza 15) dozw. od lat 16, I(, 16. • . 

/lllJZEA 
„ldealn:v mąż" dozw. 18. 20 . Lar:vniroJ.oi;-1a:. Szp1tsl 
od lat 16, g. 15.30, 17.30 LĄOZNOSC (Józefów) im. l':l': ~a:rl~ck1ego, ul. 
19.30 „Julietta" doz.w. od lat Kop.cinis.k1ego 22 

MUZEU~ SZTUKI r.V:ę t MA.JA <KiHńsklego 173) 16. g. 19 OkuHst:vka: SzPifal lm 
.ckowsk1ego 36) czynne „Ostatnia walka Apa- PRZEDWIOSNIE (Ż~ N. Barlickiego, ul. Kop-
r. 9-15 cza" dozw. od lat 12. romskiego 76) „Nie od ci1'lskiego 22. 

Ili PRACOWNICY POSZUKIWAH~ li 
INŻYNIERA iecbnologa lub technika z dłu­
goletnią praktyką na stanowisko gł. techn 11-

loga zatrudni od zaraz Pabianicka Fabryka 
Narzędzi. Ofertę wraz z życiorysem należy 
skłanać do dnia 1 paźdz:iE<rnika 1957 r. w dzia­
le zatrudnienia Pabianlckle.J Fabryki Narzę­
dzi Pahianicc, Warszawska 73 tel. 31-41 
lhiź 377-94. 4879-K 

ZAWIADOMIENIE 
Politechnika Łódzka zawiadamia, że podania 
o dopuszczenie do egzaminu konkursowego 
na studia. magisterskie eksternistyczne będq 
przyjmowane przez d.>.iekanaty najpóźniej do 

10 października 1957 roku. 
Bliższych informacj: udziel.a Dział Nauczania 
Politechniki, ul. Żwirki 36, tel. 213-94 co­

dziennie od godz. 8 do 14. 

PRZETARG 
Zakłady P1·zemyslu Baweł,nianego 

im. Sz. Harnama 

I 

łódzkie Przedsiębfcrslwo 

Efekłryfłkacji Rolnictwa 
w Ł<ldzł, ul. Grudziądzka 5 

zakupi 
KAŻDĄ ILOSC RtTR 0 1,5 i 2,0 CALA 

W rachub~ wchodzą takie rury Odpadowe 

czc:ściowo 

1,5 m dł. 

skorozjowane w odcinkach od 

Informacji udziela dział lzaopa· 

trzenia, tel. 506-23. 

NIEMODLINSKIE 
ZAKŁADY CERAMIKI BUBOWLAKEJ 

w Niemodlinie 
ul. Słowackiego 5, tel. 315 

w ramac:'h u1plynnieni:a zbędnych remanen­
ww .sprzedadzą po dostępnej ceni-e jeden 
komplet prefabrykatów na budowę natu· 
ralnej st1szarni cegły typu „K" o zawozie 
Kellerowskim. Bliższych informacji udzie­
la dzi2ł inwestycji wyżej wymienionych 
zaik.ladów. 4977-K 

UWAGA odhiorcy łożysk tocznychl 
W dniach 17. X. 1957 r.-29. X. 1957 roiku 
w Delegr.turze Biura Zbytu Łożysk Tocz­
nych w Łodzi przy ul. Jaracza 84 PRZE­
PROWADZONE ZOSTANĄ SPISY RE­
MANENTOWE, w czasie których Delegatura 
wydawać będzie łożyska TYLKO W PRZY­
PADKACH AWARII. 
Zamówienia n.a łoż~'ska do produkcji re­
alizowane będą w dotychczasowym trybie 
tj. przez Centralę w Warszawie przy ul. 
Krakowskie Przedmieście 47-51. 4985-K 

AUTOBUS 40-osobowy 
zakupi lub 2amienl na samochód marki 

„Star" typ 20 

przedsiębiorstwo państwowe 

Łodzi. 

na. terenie 

Oferty należy zgłaszać do Biura Ogł\>· 
szeń Łódź, ul. Piotrkowska 96 pod „4920". 

I 

I 
*W 

W dniu 24 września 1957 r. po dłu· 
gich I ciężkich cit'rpienłach opatrzona 
św. sakramentami zasnęła w Bogu na­
sza najukochańsza matka i żona, prze· 
żywszy lat 36 

S. t P. 

Jadwiga Wanda Kobędza 
z domu Tomaszewska 

Pogrzeb odbędzie się w piątek dnia 
27 września br. o godzinie 16 z domu 
iałoby przy ul. Gen. Bema 27 (Rado­
goszcz) na cmentarz św. Rocha. 

Msza św. zostanie odprawiona w dn. 
28 bm. o godz. "I w klasztorze Karmt'­
litów Bosych na Radogoszczu, o czym 
zawiadamiają pogrążeni w nieutulpnym 
żalu 
MAŻ, COREC'ZKA, SYNEK i RODZIN A 

Dnia 24 wrzesma 1957 roku po dłu­
gich i ciężkich cierpienia.eh zmarł prze· 
żywszy lat 75 

S. t P. 

Konstanty Krauze 
Wyprowadzenie drogich nam zwłok 

nastąpi w dniu 28 września 1957 roku 
z kaplicy Starego Cmentarza o godzi· 
nie 16, o czym zawiadamiają pogrąże­
ni w głębokim smutku 

ŻONA, DZIECI, WNUCZĘTA 
i RODZINA 

Po długich i ciężldch cierpieniach, 
przeżywszy lat 67 zmarł dnia 24 wrze­
śnia 1957 r. 

8. t P. 

Włodzimi.erz Połocki 
Pogrzeb odbędzie się w dniu 27 wrze­

śnia. br. 0 godz. 16 z domu żałoby przy 
ul. GłńwneJ 42 na Stary Cmentarz ka­
tolicki przy ul. Ogrodowej, o czym 
zawiadamiają pogrążeni w smutku 

ŻONA, SYN, SYNOWA i WNUCZKI. 

KURSY kreśleń tecru.i-1 DWA P<>koie z kuchnia, 
cznych maiSzynowych, samodzielne mały me­
bud,owianych oraz przy- traż zamienię na po<lo~­
gotowująoe do egzanu- ne I1;1b w1ęk.sze w Lodz.i, 
nów cz.eladn!iozych i mi- 9'<lan.s.k;-Wrzeszcz., Ko-­
strwwskich w zawodzie scmszk1 63-6. Informa­
elekt.rarnechanicznym - c.ii udzaeli - Kilińskiego 
prowadzi i zapisy przyj- 151-5 ___ 15345 g 
muie Ośrodek Szkolenia POKOJ z kuchnią, wy­
ZDR. Lódź, Kilińskiego I gody łazienka w bLo• 
109. Sekretariat czynny kach. w Pabianicach za­
w godz. 17-19 I mienię na podobne lub 
ZA.Kl.AD - ..... __ ,_ · -

1 
- -,- na dwa Pokoje kudm.ia 

. ~11.ona ei;ia w Lodzi. Oferty kiero-
R~rruosla_. \)srode.k Sz<1:0 wać: Biuro Ogloozeń. ul, 

INŻYNIERA lub technika ze znajomością 
robót .kanal.-wodoc. i dróg przyjmie od zaraz 
l\Iiejskle Przedsiębiorstwo Gu.spooark,i Ko­
munalnej w Pabianicach ul. W. Wasilewskie.i 
nr 7. Zgłoszenia należy składać pod wyżej 
w~rmienionym adresem w godz. od 7. do 15. 
Pierws-zeńst wo z.a trudnienia przysługuje mie­
szl< ańcom m. P;ibianic. 4975-K 

„MEDOSAt'J" sprz,ed;i je l SAM OCH OD o.sobo"-'Y l„ .. ma Lódz. AndrzeJa Piotrkowska 96 pod _. 
i ku.nu.1·e u.rządzenia .sa·· „Ford V 8" z silnikiem St.ru~a . 4· tel. 217-!9 „15417" '15417 g „ przyJmtqe zapisy na kUJr O -- - . -

w Łodzi, ul. Kilińskiego 2 nitarno-medycZJl'le •)raz zapa.sowym w dobrym sy: malowania na tkani- POK J z kl1:cbJt?.:ią na 
wymienia strzykawki. - stanie sprzedam. Wro- nach, goroociarstwa, bie- P?rterze zamienię . na 

llWÓCH starszych księirowych za.angażuje od 
zaraz Chemiczna SpółdzielIJla Inwalidów. 
Zgłoszenia osobiste ul. Telefoniczna nr 28 w 
godz. cd 10 do 15. 4973-K 

MASZYNISTKĘ biegle piszącą na maszynie 
- wymagane średnie wyk5ztałcenie 7.'łtru­
dni n'.'lty0hmiast Snółdzielnia Pracv „Meta­
lowiec" w Łodzi. ul. Br:rozowa 11-15. 

l\IURAR.ZY i el<>ktryków zrtrudni od zaraz 
?:Jednoczenie B111lownictwa Wojskowego nr 1, 
Budowa 341 l'.ódź, PI. 9 Maja. WynagrodY.!­
nie- wg. stawek w budownictwie plus 5 proc. 
dodatku. 4944-K 

OGŁASZAJĄ PRZETARG Lódź, Zl·ekma 25a, m. 6, claw. ul. Lwowska 37, liźniarstwa. kroju szy- rownorzę9ne lub w1ęk-
na wykonanie posadzki dwuwarstwowej ksy- tel. 394-48 15392 m. 4 4980 k cia oraz palaczy imuO- sze na 'Pletrze. Zerom­
lolitowej o powierzchni 1600 m2 w budynku DZiuRKARKĘ „Singer" SA~~CHOO- ~~\vy wych. Zapisy w ir<>d~ .• ">kiego 4· m. 26 ---
W k ń J · 1 K kl. 23-2.l męską z silru- manu „Chevrolet typ 10-19 4982 k MIESZI{ANIE trzy~o-

y O cza ni przy u . ~!lińskiego 3 z mate- kiem sprzedam. td. D~. !--ux sprzedam, ul. KURSY kroiu 1 szvci::i jowe, mały metraż,. wy-
rialów własnych wykonawcy. 307_59 15339 g .K1lmSlk:iego 32 organizu.ie TKWP. Zapi- god:'(. .centrum. I p1ę~ro 

Oferty mu-gą składać przedsiębiorstwa pań- NAJWYZ.SZEJ jakośct-li j MOTOCYKL ,.BMW" - sy sekretariat szkolv ul. zam1em~ na trzypoko,io­
stwowe, spółdzielcze i prywatne w terminie sy hodc.wlane - lioencjo 350 sprze~am. Ogrodowa Obroń<'ów Stalincrradu 27 we więk.~: Ofe~ty Biu­
do dnia 29 września 1957 r. Otwarcie ofert nowane sprzsdaje „Lisia I 28a. g~raz godz. 17=2Q_ "'l<lz 8-15 17 19 ro Ogloszen. Piotrkow­

Pofanka" Łódź, Lodzian- SAMOCHOD ma'o11"tr0 - ZAK„'" ~D 'n~.;.~a- .l;,;;;;, '·a ska 95_poa „_15388" __ 
nastąpi dnia 30 września br. w dziale głów- • u '-'11 v'"''"" ~" ' DWA k k 
nego mechanika 0 godz. 1 O. ka 2 lub Kilińsk.iego Hit żowy stain idealJily spne- R:wmiosła w 1 ..,,07.; L<i- PO OJe roz ladc;>-

" m. 5 .. tel. 241-32. Telefo- dam. Tuwima 6, garaż kowa 4, tel. 289--05 · t>ro- we w ~trum ~eruę 
Bliższych informacji udziela dział główne- nowac godz. 1-0-11 • _ SAMOCHOD -:.opel-Ka:. ~a<lzi i za.o~sy P'!"?Yimu- na, P?ko.i. z ln1chma lub 

go mechanika, telefon 320-56 w godz. o<l PRZYCZEPĘ motocyklo- pi.tan" sprzedam. Lódź, .ie na kursv· rad'Me~1i w1er-e1. wiad. Nawrot 55 
7.30 do 15.30. Ceny jednostkowe prosimy po- wą lekką. kolo na tele- Sienkiewicza 68 od 110- n!czne, hRfiu m~sz~O: m. 26 - - - 15~g 
dać ściśle i ostatecznie. Zastrzega się prawo &kopach nadająoe do mo dziny 9 15994 wego, koofoekcjl dam- ~OKOJU z kuchnią pil• 
wyboru oferenta bez podania przyczyn. tocy}cla o pojemności 350 skiei. wyrobu · Pal!ltofli rue. poszukuj~ (naichęt-

ccm sprzedam. Piotr- I pRl\CA ' miekk.ic:h ora,z naprawy me.i w Rudzie). Koozty 
PALACZY centralnego ogrzewania oraz Irowska 192, warsztat -·· ·- w;ieczmych piór. r~montu zwrócE!· OJerty: 
d Ó Ó , Biuro Ogloozen. Piotr· 

w eh pomocnik w palaczy zatrudnia od za- 111 or..toSZEfflA D OB 111 SAMOCHOD osobowy - FRYZJER darns.ki po- l kowsk.a 96 pod •. 15407" 
raz ł.ódzkie Za.kłady Przemysht Odzieżowego " R NE .. Opel super" w dobrym trzebny od za.raz Lódź, l HARSllE TRZY - pokojekuclmia 
fm. M. FornaJskiej w Łodzi, ul. Dr Sterlinga. - - • stanie pilnie sprzedam. Zielona 3 15253 g ~---- rozkładowe. wszystkie 
nr 26. O!<e>biste zgłoszenia przyjmuje dział MOTOcYKL „ Al. 1 Maja 35 GOSPOSIA --p()i:rzebna. PIĘC TROJEK tel. 33.'ł-3.3 wygody, telefon, I piętro 
Personalny w godzinach od 8 do 16. 4986-K I NIERUCHOMOŚCI i 600 !!órnozaworoW: .. ~;-;;n SAMOCHOD „DKW" na Juµanów, ul. Biegań- Prywatny 'Punkt We- w. oon.trum zamienię na. 

STR ,.. ó I bardzo dobry (okaz.ia drl'a chodzie, karooieria do re skiego 31, I. 'P· __ 15418 g zwań Lekarzy Spzcjal'- rownorzędne c:hębnie w 
:\"'NIK W-dozorców, mu~arzy ł pomo-1 arna.torów SZY'biloiej ia- montu, stołowy i inne FOTOGRAF-laborant rei stów, załatwia wizyty do blokach. 0f€Tlty Biuro 

cnlkow stolarzy, szklarzy, cleslł. elektryków DOMEK jed orodz"nny z.dy) .srprzedam. Lódź meble, piec stałopalny tusz.er, eila dobra po- mowe calą dobę Ogłoszeń, Piotrkowska. 
J malarzy zatrudni natychmiast Przedsiębior-1 z wygodanii d~ spr~a- &ienltiewri.cza 59. war~ - .sll'!"zedam. Swierczew- ttzebny. Pl. Wolności 6 NAGLA Pomoc Lekar- 96 ood „15235" 
stwo Remontowo - Budowlane Handlu We- lllia. Pośred•n.icy wyklu- sztat _ __15966_g skiego 25, m. 14. tel. GOSPOSIAdo~hodzą~a ska Lekarzy Specjali- P~KOJ z kuchnią czę• 

t · SYPIALNIĘ 343-82 ____ 15403_g ootrzR:bna. wa,~nki d;;- stów wizyty domowe za- ścuowe wygody 57,60 m 
wnę rznego W Łodzt, ul. Kilińskiego nr 138. d~~ f3eld,goł691 od go- dwu~J:lłov:ą, • M.o~as~~~ MOTOCYKL „DKW" - bre. Pl. Wolności 6. foto latwia natychmiast. T„l. kw. zamienię na dwa od 

ió l · . . ' v· .1 l!lOll'vu=iny ;,kie pehse Kup()!Jl, ~a- Ja.s.n.a 16 _ _ L5333 g POMOc dOll!O\Wa potrze Dr RF.ICH.ER spec:1All· dy. na piętrze. Oferty 
TKACZY n.a krosna angi.elmie i kortowe -D~MEK- .ed- _ _,_,_ sz?itowe._ gam~tury mę- 500. sprwdam. Lódź. ul. graf 154(}2 g. ?.-82-82 14034 gl dzielne częściowe wygo-

uczn w n~ t calmę, skrec•almę 1 ucze:nnłce z ogródkrle1~ (·trzy iJ:Oko- ba;rdyin.y. l!"O~er męis.ki _ MOTOCYKL „Trium.ph" bna do miejscowości st~ wenervczne skórne Bmro Oi<łoszeń, Piot~ 
na skręcaln·1ę, cerowaczki, śrubowników i .J.e z kuchru8:) zam1emę sor7.€dam. Tel. 329-77 350 CCll!l. górny, sprze- oodwairszawskiei. Wiado olciowe (ZAbun,enial 8- ko\W".ka_96_pod „).52~ 
przykręcaczy, uc:r.niów nia przedzaln:ę mura- na trzy poko.ie. z kuch.ni:'! MEB{E-d-- b:-:.--1 dam, ul. Ma.ry.nan91ka 4, mość, NarutoWic:z.a 107, 9. 16-rn. Plm.rkow.«ka 14 TRZY poko.ie. częściowe 

i • . ·· ' z wszielk1m1 wygo<la•rm. · " , 0 ga. Jl!l"uu <?.- _. d -'· 7 ?O 2 ~" -- od k h · 
l"'lY stolarzy'. k1erowco:w: samochodowych, Warunroi do omówierna. kal!"s~ie~o -; IS/l.9.fka ~h!- P3!ner °' g{J.i.uz. 1 -~ m. · „.,,.,z. 16-'-20 Dr Ja.dwiga ANFORO- wyg ,Y. UC m~. ~ród-
J'!Obo~nlków 111e wy'kwa.hfLkowanych, dozor- Oferty Biuro Ogrosiień, rur!l'J.CZl!la, biurko. łez.an- FUTRO ~ k;" -; ~!- ' ;. r WICZ skórne. wenervcz- nueśCJe.' od\t>OW1~e na 
ców i stn.źaków p.-pożarowycll przyjma ,,a Piotrkow&ka 96 pod _ ka i mne sorzedam. Piotr ~e. 15.tan ~;.a,z:radob~ lf Aigal ne. kobiece. 15.30-Hl ul. Pra?O.wnię '...am1enie na 

Z l ł d P 15336" 15336 ko·~s.ka 192 m 4 tel. ""'rziedam. Barska 12, - Próehnika 8 14208 !! mme1~. Orerty Biuro 
uira1 ,a.' a,, y rzem. ysht We.lniane~o „Wio- „ g 377_3· 1 ' ' 1 ~„.,.. g ~.... POLSKI k ....,~- FELCZ · - - Ogla&ren. Piotrkowska. 
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Nie ilość, lecz jakość Łódź stać na własną Ili ligę Para Bek-Borucz 
Doborowe czwórki kolarskie Zbyt kosztowna współpraca z Kielcami nie zd,ab~ła iczorai „ 
w walce o koszulki mistrzowskie „ uc ar xpressu 

Do rzędu najcieka.wszych to­
rowych wyścigów kolar&kiich 
należy bempraeczirtie wyścig 
drużynowy na 4 km. W wyści-
811 tym zwycięstwo uzaleilnio­
M jest od czterech do>b.rze z 
oobą w'Slpó1pracujących kolarzy. 
O ile kolarstwo jest w zasadzie 
sportem :ialdywidual!nym w ca­
łym tego słowa Zillaczeruu, o 
tyle wyścig drużynowy ma cha 
rakter ko.nkwrencji ze&połowej 
1 dlatego zaisługuje na specjal­
ną uwagę, · 

'.Pojutrze, to Zillaczy w nie­
odizielę, 29 bm„ na tor.ze w He­
lenowie rozegra'l'le z.o&taną dru­
!y:nowe llllistrnootwa Polski. Zo 
baczymy oOOk tocowców .rów­
nież i SWISOWOÓW, co oczywi­
ście notujemy z zadowoleniem, 
Organizatorzy zapowriadają, że 
walka o . koszulki mistrzowskie 
będzie ciekawa ze względu na 
wyróW1I1a.ny pozlorn diru2:yn. 
Nie będzie rekordowej ilości 
u~ów, ale za to będą do­
borowe zespoły. ' 

Gwardia łódzka wyatawda at 
trzy cLrużyny kolarzy lioencjo­
nowanych i jedną drużynę kar­
towkzów. W pierwlSZYffi zespo­
le pojadą: G~ndma,n, Jan­
lrowski, Marchwiński· I Goź­
dzik. SiJną drużynę mieć bę­
dllie Orkan z Bekiem I Boo:u­
czein na czele. Legia przyśle 
do Lodzi kolamy o znanych na­
zwisk.ach. Wystarczy tu wymie 
Tlić: Zająca, Wiśniewskiego, 
Więckowskiego I Mą.kowskłego. 

Jntere.sująoo równde2: wypaść 
powinny wyścigi drużyn ka.rto­
wiczów. Tu sz.a.ru;e dojścia do 
głosu mają za.wodnicy S=eci­
na, WloclaJwkia i Gwa.rdli.i lód·z­
k:iej. 

Po ko.nkurencjaoh mistrrow­
skri.ch rozegral!ly z.o&tal!lie wy­
śai . .!( na 25 km w ko.nkurnn.c:ji 
indywidualnej, dostępny dl.a 
wszy.sitiltich ucre!>lindków mi­
strzoo.tw, a więc dla licencji 
i kart. :Początek zawodów o go\ 
d 7.Jirue 15. 
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Najdroższa z dróg ł 

Autostrada łącząca Caracas (Wenezuela) z 'JlOrta,ml le1ącyml ł 
na wybrzeżu Morza Ka.ralbs:kieg() jest 'Jl'(>do~no najdrnższą ze I 
zbudowanych dotychczas dróg samochodowych. Na starym ' 
szlaku długości 30 kilometrów kierowcy musieli pokonywać I 
365 ostrych zakrętów I poważne wzniesienia. Nowa droga ma ł 
tvl'ko 17 kilometrów dłu!foścl i 36 za.krętów. Bud()Wa jednego 
kilometra B()Wej autostrady koszl()wała 4 mlllony d()larów. ł 

Antonina Va/lentin - lwowian/cą 
Nie wszyscy zapewne wiedzą, te zmarła ostatnio wybitna 

pisarka francuska - Antonina Vallentln, aut()rka tak popu· 
larnych 1 u nas powieści biograficznych o Leo·nardo da Vinci 
i Albercie Einsteinie, była z pochodizenia Połką, a s·tudia uni· 
wersyleckfo ukończv.la we Lwowie. 

Obecnie trwają prace nad przekładami polskim! jef dał· 
szych książek - () znakomitym malarzu hlslJPańsklm - El 
Greco 1 o Picassie, 

Ka;akiem dookoła świata 
Dwóch młodych Angllków wyruszyło kajakiem w pC>drót 

do()kola świata, mając w kles.zent tyłk.o 20 funtów. Hter• 
linqów. 

Trasa Jch wiedzie przez Kanał La Manche, śródlądowe wo­
dy Francji, Morze Sródziemne, Indie, Burmę, Japonię, Ala~k41-
Kanat Panamski 1 Atlantyk. 
Podróżnicy mają zamiar sprzedać po drodze kajak 1 przez 

jakiś czas pracować dorywczo, aby za uzyskana pieniądze 
kuµić wlększą, !ódź, którą, mogliby wrócić przez Atlantyk 
do Anqlii. 

Znaleziono szczątki prehistorycznego 
człowieka 

tODZ P~ztD LATł 
~~ 

~ -~ 

25 lat temu prasa łódzka pl· 
saba: 

„ŁÓDŻ FOTOGRAFOWANA 
PRZEZ ,LOTNIKÓW" 

- w artykule pod tym tytułem 
„Republika" omawiała ostatnie 
przedsięwzięcia ówczesnej rady 
miejskiej, mające na celu doko­
nanie właściwych pomlarów dla 
wielkiego planu r~lonalnego ł.() 
dzi. Ponieważ jednak przeprowa­
dzenlo d()kładnych p()miarów Ło 
dz! I okolicy musiałobv potrwać 
wiele lat I pociągnęłoby za w· 
bą mili()nowe koszty, postano· 
w.lvllo skorzystać z po-
mocy Iotnlclwa, <:zyll do-
lrnnać szeregu zdjęć z samo­
lotów. „.„aby dać możność lot­
nikowi orle'1~owanla siei w tere­
nio, Łódź, jak równleź okolicz­
ne qminy, ;pok.ryte zostaną wy­
malowanymi na ulicach i pola ~h 
olbrzymimi białym! krzy,taml". 

„TRAGEDIA MATEK 
NIESLUBNYCH" 

w art'\'lkule pod tym tytułem 
„Republika" pisała: „Jedną znaj 
cle'11niejszych stron życia Łodzi 
iest kwestia nleślubnych uto­
clzeli.„ Jeszcze wciąż tkwl w lu­
dziach nieszczęsny przesąd śre­
dniowiecza, że na nieślubne mat 
ki i dzieci wskazuje siQ palca· 
ml.„ I \() wla8nle powodufe tę 
chęć szaloną, pozbycia slq dziec 

ka, nie zrodzonego w małżeń­
stwie, to powoduje tak wielką 
ilość podrzutków - w bramach 
domów, w sieniach, .przed wro· 
tam! zakładu wychowawczeyo, 
a często w uslępa<:h".„ Z arty­
kułu dowiadujemy się, że 
śmiertelność wśród nieślubnych 
dzieci wynosila wtedy przecięt­
nie 56,7 procent. W zakończe­
niu czytamy: „Magistrat musi 
sio tym zaJął . Musi zapewnić o­
plekll tym dzlecl<>m, które „na 
świat się nie .prosiły". Musi po 
wlększyć li ość żłobków". 

„BEZPŁATNIF." 

W ciągu kilku dni ukazywała 
siq wtedy taka reklama: 
„Szczęście I powodzenie Twoje 
zależne Jest od gwiazd I planet, 
które od przyjścia na świat wy 
wierają wpływ na Twój los ży· , 
cła i :przeznaczenie„. Dla otrzy­
mania bezpłatnego horosk()pU lljl 
pisz lm.i'l i datę urodzenia, a o­
trzymas.z opracowane naukowo 
porady 1 wska.zówki. ja•k unik­
nąć niepowodzeń. Na k()slla 
kance1-aryjne I przesylk'l horo­
skopu bezpłatnego nadesłać 
1 złoty".„ 
Ogłoszenie dtobne z „Głosu 

Porannego": 
„Mieszkanie umeblowane 3 

w~l. 2 pokoje z kuchnią i wy­
godami oddam zara7.". 

Mój Boże, gdyby tak dzisiaj!„. 

da ie naszym klubom spodziewanych korzyści 1o:::vw ~;~~w1!1~!~~~:~os:: 
wyścl!J amerykański o puchar „Ex· 
pressu Ilustrowanego". Dystans wy 
nosił 100 km (250 ()krąteń toru), Gloo.imy hasło oszczędności 

we ws.zystkich dziedzinach na­
szego życia, a jednak zdarza 
się, że nadial sw.stamy pieniędz 
mi, zwlas:wza gdy p!I'zy tej o­
kazji komuś tam może kapnąć 
kil!ka złotych do kieszeni. Na 
przyJsl.ad w spaircie, 

Odnowa naszego ruchu spOll"­
towego również zaczęła się pod 
zna.kii.em oszczędności - kosz­
towny apa;rat etatowy zlurro­
wali działacze spol-ecz.n.i w 
związkach sportą.wych, wpraw­
dzie nie we wszystkich, w każ­
dym bądź razie W· takich, któ­
re określo.no jako lk'Ullowystai!'­
czalne. Do nich należy piłka 
no:tna. 

Lódizkiemu Okręgowemu 
Związkowi Piliki Nożnej doota­
ła eię w spadku liga międzywo 
jewóclz:ka łóclzJca, zwana w 
skrócie III ligą. Dzi!Wny ten 
twór, w skład którego wchodzli 
sześć klubów znajdujących się 
w „gestii" okręgu kielrok.iego 
oraz oo.iem klubów podległych 
okręgowi łódzkiemu. miał ua­
trakcyjnić rozgrywki mistrzow 
skie. Oj=wie chrzestini III Iigi 
byli ztlania, że spotkania z prze 
cLwnikami zamiej,~cowymi bę­
dą ciekawsze i pociąg;ną publioz 
ność. Ba, twierdzili również, 
że podniosą poziom. 
Zaczęły się więc rozjazdy: do 

Starachowic. Ostrowca, Kielc. 
RadJomia. Ska.rżyska i do malut 
kiej miejsoowości zwanej Kaź­
mierza Wielką, odłegłej od Lo­
dzi ponad 250 kilometrów. I vi­
ce versa. A że nie ma ta.kiego 
argumentu, który by mógł prze 
konać PK;P, że pitkarze Powin­
ni z ich usług koczy.stać gra.tis, 
więc pieniążki z kas klubo­
wych płynęły wartkim strumie 
niem. 
Płynęły tak kilka Ja.t, płyną 

j€6'zcze i dzisiaj, jednak czas 
najwyższy pootawić temu tamę, 
tym ba:rdziej, że rachuby na 
wzrn<YWną kekwencję widzów 
zawiodły na całej lim.ii. Thllislaj 
mecze łódzkiego Kolejarza. ca:y 
Startu odbywają się niemal 
J>I"ey pustej wid()wni. Słono pła 
cił za przyjemność należenia 
d.o ID ligi równie7; ł'JKS, nie{:O 
lepiej Iądowaly w niej kluby 

wojewód!Ztwa łódzkiego, a.le I w 
ich kasa.eh się n.ie przelewa, bo 
wiem wydatki na rorz,fazdy prze 
krMl'Łltły niekiedy dochody 2 
meczów. 
ByŁoby jeszcze pól biedy, 

gdyby kluby pokrywały tylJko 
koszty praejamu własnych dru 
żyn. Mnoią się one jednak w 
nieskończoność: jeżdżą trójki 
sędzi.owskie (p<>do'bno jeden nie 
W.YBt.a.rcza), które dJz.twl!lyrn zbie 
giem okolicw.ości wy.zmacza się 
z miejs=wości najodleglej­
szych, a które nie żenują się 
wystawiać rachunki za prrejaz 
dy poC'lągami poopiesznymi, 
chociaż na trasie, którą jeżd2:ą, 
pociągi posi:>ie.szne w ogóle nie 
k,ul!".s>ują. Jej;dżą klasyf.ikatorzy, 
obserwatorzy„. Ostatnio Zlda­
reyl się wy.pa.dek, że na mecz 
rezerwy LKS ze :z.giea:skim 
Włókniarzem komisja III ligli 

111 Przed niedzielnym meczem 
z Bułqarią „B" reprezentacja Pol 
ski „B" rozegr,aJa spotkanie spar­
ringowe z II-ligową Wartą. Zwy 
cięży<a reprezentacja „B" 5:1 
(3:1). Br11ililki dla zwvcięzców zdo­
byili: Cieślik - 2, Hachorek - 2 
(w tym jedną z kairnego) oraz 
żmudzki. Bramkę dJ.a Warty 
strzelił Błaszyk. 

Polska „B" - Skromny, (Wyro 
bek), So•bkowiaik, Sloana, Mashel· 
li, Wojci<echowski (Jarek), Grzy· 
wocz, Jezi~rsk.i. Bara.n, Hachorek, 
Cieślik, ZmudZ'ki, 

li!) PHkarnka młod:tietżowa r~· 
prezentacja Polski, przygoto•wują 
ca się n.a zgrupowaniu w Gdań­
sku do spotkani-a z młodzieżową 
reprnzent.a.c·ią Bułgarii, ro:ro-
graiła 25 bm. spotJ<,ame 
spa,rrLngowa z II-ligową PoJo:nią 
(Gdańsk). Zwyciężyła kadra 2:1 
11 :O). Bram~i dla 7!Wycięzców 
zdobył Uberd·a. Strzelcem bram­
ki dla PG!onii był Mincdorf. 

Kadra wystąpiła w nasi. akia· 
dzie: Kornek (Stroniarz). Rymar­
ozyk, Kawula, Widawski, Ma. 
la.n (Gross), Kaczmarek, Gadec-

dele~ala. takiego obserwato­
ra„. z Kielc. Obserwatorzy 
lódzlcy jeżdżą dla odm.ia.ny do 
St.arachowic, Skariysika, Kaź­
mierzy Wielkiej. Podobne prak 
tyki wskazują, :te w III lidze 
kwitnie „wzaj€!lllllla wymiana 
UiSług", za kitóre płacą kluby. 
Jakże niemrowy jest ten twór, 
który nie uwzględnia najdstot­
niejszych interesów klubów. 
Toteż władze LOZPN coraz 

p.oważnlej myślą., jak połofyć 
temu kres. Dochodzą one do 
wniosku, że ID-ligowy ożenek 
z Kielcami wychodzi piłkar­
stwu łódzkiemu bokiem, więc 
niech nikogo nie 'lldziwl, gdy 
na. walnym zebraniu zażądają 
przeprowadzenia r<l!'ŁWOdu. I siu 
szni.e, mamy przecież dość klu­
bów, żeby p.Mbywszy się tego 
mola, utworzyć własną ligę 
lód'llką. RM. 

kl, Lewandowski, Rogoża (Kra­
sucki). Uberda, Kawalec. 

Na starcie prócz zawodników 
lódzk.lcb stanęli m. In. kolarze 1 
Warszawy z Klablński·m 1 Wrzeslń· 
sklm na czele. Po bardzo ciekawym 
przebiegu walki bezapelacyjnie zwy 
cięsłW() odniosła I tym razem bez• 
konkurencyjna para Bek-Borucz, 
37 pkt. - 2.20,42. 2) Komuniewski­
Pijanowskl, 3) Wawrzko-Mi<:balak. 
4) Klabińskl-Szalek. 

Co u.irzymy 
na boiskach łódzkich 
S latkairze AZS w sobotę 1 w 

ni•edzłe!ę ro:r;poczną boje o 
mistrzostwo ligi. W grupie łódz· 
kiei, prócz AZS, gra<: będą: AZS 
Kraków, Legia (Wars:r;awa) i Czar 
ni (Wrocław). W so·botę począ. 
tek o qodz. 19, a w niedzielę o 
godz. 16. sa,Ja MDK. 
\\' rozgrywkad1 o puchar 

ofi,arowa.nv przez AZS 
w piłce ręc=ei dla na]· 
lepszej drużyny szkól podstawo­
wych do finału za.kiwa.Jifikowaly 
się cztery drużyny. Są to druż".l'­
ny szkól nr nr 27, 33, 37 1 71. 
SpO'tkarria otlbvwają się w Pa,rku 
SzkolnYllll 3 Maja codzi~nnia od 
godz. 16. 

Dwie ,,dziesiątki'• 
szykuje PZB przeciwko 
Finlandii Anglii 

&I PZM przywrócił prawo sta.r 
tu na torach krajowych zn.a.nemu 
warsz.awskiem.u żużlowcoiwi - Su 
checkiemu, Móry pr:7lez półtora 
miesiąca był zawieszony w związ 
ku z 'Przekmczeniem przepisów 
dewfao.wych. Suchecki podlega 
natomi<11s1 do końca br. zakazowi 
startti w meczach rozgrywanych 
za qranicą.. Zarząd PZB zaakooptowal na. 

• Na trzy spotk,a.nla p.rzyje- posiedz.en.iu w dniu 25 bm. skla 
dzie do PCYlski 8-osobowa ekipa dy reprezentacji Polski na rruę 
norweskich żużlowców. Pierwszy dzypa11stwowe mecze z Finlan-
mecz z udziałem Norwegów razi- dią (14 łistopada w Helsinkach) 
gra,ny 2lO:stanie 27 bm. w Rzeszo- i Anglią (20 listopada w Lon-
wie między drużvnami „Vikinga- dyn.ie). Do Finlandii wyjadl\: 
wie" - „Bia,łe Orły", w clruqhu. Mielcu.rek, Kowalski, B()czar• 
28 bm., na torze wrocławskim sk.i, Walczak. Milewski, Woj• 
wakzyć będą reprezentacje Nor- ciechowski Il, Szymaniak, Zmi· 
wegii i Polski, a w trzec.im - ·-;Jewskii, Kliś i Jędrze,jewski, a 
29 bm. w stolicy, spotkajq się jako rooerwowi: Rzeźnikiewi~ 
drużyny Oslo i Warszawy. 

• MKOl. zde.cydowa.ł, te w (mu,,.-z.a) i Kieś (półśrednia). 
kolarstwie, gimnastyce, plęciobo- Skład na Anglię wygląda na• 
ju nowoczesnym i hippice wręcza stępująro: Kukier, Zawadzki, 
ne będą medale tylko za sukcesv Rozpiersk:i, Paździ.-o.r. Drogosz, 
in~ywldualne. Nie będą nato·- Lewandowski, - Wa.la.sek, Pie-
m1ast wręcza·ne medale 'Zla sukces trzykowski, Piórkowski, Mań• 
zespołowy w sumie wszyst!o;i:h ka.. Re7.erwowymi są Sielcrzak 
konkurenc-ji dainej dyscypliny f Czajęck.I. 
sportu. Sklady nie są oistateczine _____ ,,,, ______ , ___ "",_, _________ , __ , __ 

- ---,-------~~---,------· 

Zrozumiał w końcu. Uśmiechnął się blado. Wicher łomo­
tał po da.chu, trzaskal wyrwaną okiennicą. 

Stracił.em nadzieję, czy ją zastainę pl'zy życiu - za­
czął powoli. 

- Ja panu coś powiem, panie starosta! - o<lezwał się je­
dyny Zyd w całej bandzi,e, prrezwainy Lumina.Iem. - Na­
dziei nie trz,eba tracić. Jak dług'<> człowiek nie wie„. 

-;-- Cicho: do cholery! - zgiromił go Krzywonos, n,a·jbar­
d~j zadz,1erzysty rzie wszystkich kamX1at6w. - Porządny 
z c1ehie chŁOip, udało ci się 7lwd-ać Hoessowi z krema.torium 
lecz gdy za:czn<iesz filozofowia.ć, człio'W'ieka dli.abli biorą.„ ' 

- Jaki z ciebie gwałtownik! 

- Cicho, cich-0! - wmtesxał silę Inżyruler do ~oru. Wsbal 
z . k&iążkow.e~o le.g.CJIWliskia, piękiny, o regulamy~h. męskich, 
meco drapieZlnych rysa,ch twM'!Zy, o szpa:kowartY'ch włosach. 
Wszyscy kamraci cenHi sobie jego zda.nie. 

- Po co się wtrąca„. - próbował bronić się Krzywooos. 

. - Lum.iinal ma takde samo p.vawo do Z1abłerainia głosu, 
Jak ty. Proszę, pantle srtarosto„. - zwrócił się do z:apat~o­
nego w ogień kapitar11a. - J ·ak to było ze StasZJlciem? -
podsunął mu urwalfly wąt.ek CJIPOWiadani.a. 

- No, parne stał1osto! - wyrwał się znowu Krzywooos. 
Widiać, że go ponosó.ł-0. Albo wypił za dużo wLna w mia· 
stecziku y; jedyu:iej tvattorii na rynku lub„. Nie, to tylko 

ł wi1no c.zyrui go takim :zia.oz;eipnyrn, bu,raliwym, jakby pOV{le-
ł dział Ja.cek Kuźma. ' 

- Słucham'? - zwrócił się do ni.ego stairoota., 
- Jak to był-O? Pan stairooma powj,ed.zlLał, że Sta.sZ1ek był 

panu staroście wiiel'ny, a pan star.osta wierny Staszkowi... 
Z dotychczasowego opowiadama wynika, że tyl.kio Staszek 
był wierny„. 

- I ja byłem wtemy - zaczął 5,fiarosta. - Międey „Pest­
l!iami" była Jolanta.„ 

- Ale co to były z-a pest!kd? ..... przerwał mu znowu Krzy-
wonos. 

- Pomo0ruLcza Sł!lżba Kobiet przy II K.<l!rpu:Sie„. 

- Aha, do lóżk.a of.kerom.„ - :na.kpił Hall'lY\S. 

- Moile 1 talk.„ - rzekł stail'01Sta z le.kikdm ociągani.em. 
- Poza tym były t.o dzielne d~iewc.zyny. Wędtiowały z na-

,mi prz~z Persję, Bliski Wschód, północną Afrykę, Italię„. 
Była więc Pestka Jolanta„. 

- . Bo ja słyszałem taki kawał! - wrza.snął znienacka 
Makista: „Jaka była różnica między śliwką a oficerem II 

. Korpusu? Nie było różn.icy, bo śliwka miała pestkę a ofi-
cer II Korpusu też miał Pestkę".„ ' 
Gruchnął rubas.~ny, ordynarny śmiech. Zdawało się, :te 

pomysł Jack.a Kuzrny wezmą diabli. Ta niesforna banda 
przes~adza opowiadaniu starosty. A przecież Kuźmie 
chod1Z.1ło o to, by 'każdy z nich opowiedZliał o sobie.„ 

- ~amrac.i, spokój do jasnego pierona! - krzyknął. 
Uciszyło się, srniech zamarł. 
Starosta _jakby nie ~łyszał sporu. Smiech uciszył się, więc 

z!lo;vu podJął dalszy ciąg opowiadania. Zdawało się, że z wy­
s1łk·iem szuka w pamięci minionych zdarzeń. 

- Była więc Jolanta. Była piękna. Miała włosy koloru 
~~Jrzałego kasztana. Takie rdzawo-złociste. Te wło.sy były 
JeJ zgubą.„ 

Krzywonos chciał zapytać, dlaczego włosy miały być jej 
zgubą, lecz starosta po krótki ej przerwie znowu zaczął. • 

Było wie_lu ta·kich, którzy ją chcieli... Rozumiecie. Ona 
zaś była wyniosła, dumna; na umizgi żołnierzy i oficerów 
~atrzyła p~gar<lliwie. Było to na Pustyni Libijskiej. Rozbi­
hśrn;r namioty, p~zysposobiliśrny się do dłuższego pobytu 
V.: p1~skach. Pe~:k1 były z nami. Pro"."'adziły świetnie cięża­
rowki. Była ta~ze J?1anta. W Jolancie kochał się mój Sta­
~zek. Ona w mrn. Nieraz ich widywałem, jak siedzieli obo­
Je na uboczu i... 

- „.i odmawiali różaniiec! - cisnął kpfarsko Makista. 
- .„i rozmawiali o Polsce. Wiem, że ona była jego dziew· 

czyną. St~szej{ ubóstwiał ją, ona zaś przyjmowała z rado­
sny.n; uśrn~echem jego miłość. Staszek widział w niej wszyst-
ko· i swoJą matk · · · · ę, i zonę, l kochankę, i towarzyszkę. Jo-
lanta była dlań wszystkim. Była mu nawet wytęskni.on 
P.olsk.ą. Obozowaliśmy na pustyni. Porucznik, nie powien'.: 
nazwiska.„ Zresztą I tak Już nie żyje. Dostał kulą w plecy.„ 

- W Plecy? - zdziwił się ktoś głośno. 
- W plecy. 

-:- ~leż dJ.aczego? - wyleciało znowu pytanie z mroku. 
Widac zainteresowanie rosło wśród bandy. 

- „.tenże porucznik, komendant taboru samochodowe 0 
gdy mt u zda':"'ała raport w namiocie, spił ją najpierw wine~' 
a po em wziął.„ ' 

- A to świnia! - cisnął żeglarz. - No i co dalej? 
- Jola!lta była pijana. Spała z nim. z tym porucznikiem 

P~ namiotem. W n?cy zerwał się wicher. Taki pustynn; 
wicher, gorący, wś~iekły, porywisty. Samum. Spadł znie­
n.ack.a. Zrywał namioty, walił piaskiem, zwalał ludzi r.a 
zi.ei;iię„. ze;rwał namiot, w którym spala Jolanta z poruc~­
mk:em· Dw.~na r~ecz. Staszek biegnący do czołgów, by za­
tkac wszy~tkie otwory, by pia.sek nie dostał się do mot • 
Staszek UJrzał ich.„ Uciekali przerażeni, oboje nadzy„. r~~~'. 

(c. d. n.) 
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